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Spraw zagranicznych i wielu członków delera- 
Gy; do zabrania kilka razy głosu w toku debt- 
ty oolem odparcia bezpodstawnych zarzutów, 
które właściwie duwno już faktami zostały od- 
parte. Jak co roku tsk i teraz skarżyli się mio- 
doczesi, że trójprzymierze jest powodem mili- 
taryzmu gniotącego wszystkie narody, a przecież 
tałemu światu wiaiomo, że juź przed stworze- 
niem tego sojusza wszystkie państwa utrzymy- 
wały olbrzymie armie, a progressya zbrojeń, ja- 
ka nastąpiła po jego zawarciu, nie była wcale 
Większą aniżeli przedtem, zresztą każdy trze 

Wo patrzący a rossądny polityk rozumie, że 
gdyby monarchia nasza nie była w trójprzy- 
mierzu, to musiałaby ponosi nierównie wię- 
ksze ofiary i utraymywać nierównie więcej 
Wojska. Wszystko to są rzzczy powszechnie 
Zzūzne, nie przeszkadzało to jednak p. Kafta- 
nowi obliczać jak najdokładniej »le setek mi- 
lonówipochłonęły wydatki na wojsko w ciągu o= 
statnich lat kilkunastu i zwalaó na trójprzy- 
mierze winę z tego powodu. Drugi rzeoznix mło- 
doczeski p. Pacak zabawiał się innego rodzeja 
stytystyką isamował wszystkie kary więnienia, 
podyktowane przez sądy wyjątkowe w Pradze 
omładinistom i innym burzycielom spokoju pa 
blicznego, zapominając o tem, ża wrzystkie te 
Zary w pierwszej linii naleźzłoby zapissó na 
karo agitacyi młodoczeskiej. zaiste naród cze- 
ski nie ma powodu szozycićó się swymi wy: 
brańoami, zabierającymi głos w dyskusyi nad 
polityką zagraniczną, i rolą, jaką oni w delega- 
yach odgrywają. Wywady ich mie znalazły 
nigdzie najmniejszego oddźwięku i ze wszy- 


mi<duezrchów protestowali już kilka razy Po- 
lscy, w tym roku uczyaił to bardzo trafnie 
Rusia p. Barwińsk'. Młodootesi bowiem chceie- 
liby wmówić w Europę, że wszystkie lady 
sustryackie, mówiące po tłowisńsku, znajdają 
się w ich ooz'a, oo jak wiadomo jest wierz- 


waó Owoce swej pracy, € 


W Berlinie odbył się przed kilku dniami 
wisc antysemitów z półaocnych Niemiec, ua 
którym uchwalono na niebawem w Eisenachu 
odbyć się mającym ogólno-niemieckim wiecu 
antysemiczim głosować za połączeniem się 
wszystaich frarcyi aatysemickich w jedno wie 
kie stronnictwo, wszelako pod warunkiem, że 
Ahlwardt przyjętym zostanie do stronnictwa. 


w kwestyi polskiej, 

tej treści, Że antysemici północno-niemiecoy 
zwalczać będą wprawdzie szlachtę polstą i da- 
ohowieństwo, ale chętaie są gotowi z ludnością 
polską iśó ręka w rękę przy wyborach, o ile 
te tylko da się pogodzić z niemieqkismi prze- 
koneniami antysemitów. Dzsiękujemy bardzo za 
takich sprzymierzeńców, którzy chcą naprzód 
wywołać rozdział w społeszeństwia naszem i 
dwie najofiaruiejsze i najoświeceńsze wArscwy 
tago społeczeństwa wykluczyć od aksyi poli- ' 
tycrne,, w tym zapewne celu, aby tem łepaząs 
zdobyć przewagę nad lułem polskim; a nR- 


> stępnie, którzy na swym sztundąrza polityoznyrma ; m 
Btki”h stron wystąpiono przeciw nim nie da | wypiję iia jedyne hasło nienawiśó Paz 


tego, jakoby choieuo przekonać młodoszechów | gów i tępienie ich żywicłu, podczas gdy my 
O tem, że są w błędzie, ale dla tego, ażeby i| wszslsiemi siłami dążymy də tego, aby żydów 


tym razem zamarzować, że wszystkie poza O: | gpolszczyć i przerobić na psiryocycznych oby- 
bozam młedoczeskim etsjące stronnictwa UYA- | wątoli krejn. 


żują za dobrą tę politykę, dzięki której pań-| dów jest dodatnia, podezas gdy akoya śntyse- | 


stwa europejskie od tylu lat jaś utywają blo- 
gozławieństwa pokoju i mogą się swobodnie 
Tozwijać. Jedną z najwaśniejszych podstaw tej 
polityki jest niemięszanie się w wewnętrzne 
stosunki państw bałkańskich. Hr. Kalnoky pod- 
niósł to kilkakrotnie zarówno w komieyi jak i 
na plenarnem posiedzeniu delegacyi. Nie naszą 
jest rzeczą — rzekł minister, przepisywać któ- 
renukolwiek s tych psńatw, w którego stren- 
niutwa ręce ma powierzać ster nwych rządów, 
sibo też jak ma uregnlować swe domowe apra- 
wy — niech kaśce z nich rozwija się samo- 
dzielnie bez żadnego zowuętrzaego wpływu a- 
ni naszego, ani teź Żadnego innago. Z równą 
otwartością cświadozył hr. Kalnoky, że for- 
malne uregulowanie 1 uznenie stosunków bal- 
garzkich byłoby pożądane i że monarchia na- 
sza przez samą życzliwość dla Bu/garyi gotowa 
przy r adarzającej się sposobności poprzeć nsiło- 
waui& zmierzające do tego celu Zaiste polity- 
ka Austro- Węgier jest tąk szczerą i prostą, że 
z kióregokolwiek punktu zechcemy ją ktyty- 
kowa, zawsze jako taka nam się przedstawi. 
Napróżno młodoczesi starają się ją zdyskredy- 
tować, przyczem nueciekają się do prawdziwie 
rozpaczliwych środków i popadają w reżące 
Sprzeczności. Rer bowiem dowodzą, że zwierz- 
chnicza władza narodu jest żródłem wazelkie- 
go rrawa, to znów występują jako zagorzali 
obrchcy traktatów, raz zalecają niemięszanie 
się w sprawy bałkeńskie, to znów czynią rzą- 


mitów jest rozkłałowa i ujemna. Owóż jasnem 
jest, że tak dwie sprzeczne nioye nie mogą 
pójsó ze eobą ręka w rękę. 


Korespondencye. 


Wiedeń 3 pażdziernike. 


Tatejsza krajowa rada sanitarna ma terez 
bardzo ważne przadmioty obrad na ewroich po- 
siedzeniach. Srodek mntydyfteryczny, o któ- 
rym tyle zię mówi i pisze, zdaniem tej korpo- 
racyi musi być dopiero wypróbowany, a ohcó 
przemawia ona też zą samodzielną w Anetryi 
fabrykacyą środka, wyraża się jednak z pswnym 
sosptycymmom o jego wartości, którą należa- 
łoby dopiero stwierdzić w praktyce na wzór 
kochiny. Kwestya sprowadzania mięsa z Au- 
strali również stunęła na porządzu dziennym. 
Wielkie ułatwionia dła klasy biedniejszej, któ- 
rych się po tym imporcie spodziewano 1 wielka 
konkurencja dla galicyjskiego i węgierskiego 
mięta, którą z góry przepowimdano, okazują się 
mrzonką. Rada sanitarna przyznaja wprawdzie 
ogromne znaczeńie irapartu anstralskiego MIĘSA, 
ale takie stawia warunki importerom, 28 chyba 
dotrzymać ich nie będą mogli. Żąds mianowa- 
cie oertyficaru urzędoweg» (sustralskiegu) zę- 
twierdzonsgo przsz austru-Wwęgierszi konsalat, 


ża mięso pochodzi od bydła zdrowego. Bydło f popierają tego wa;auiałego diovam źadnem 


ma być oglądane przed zabiciem 1 po zabi- 
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[ozas jednym z najsmutniejszysh rozdziałów hi- 
j storyi nowszej Austry1. 
l- | Węgrom i dzielnemu, choć bezwzględnemu mi- 
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O.obliwazą rezolucyą powzięto na tym wiecaj 
a mianowicie rezolucyę, 


do áy- 
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Naszą więc oyaya względem ży” t 


ji przez tutejsze pisraa, Niektóre vypros) twierdzą, 


į przedsiębiorcy, kiózy ns tez wjekiezpieczny 
grzurą się interes i sprowadzą kilka ładunków 
jokrętowysh mięsa. O konknrevcyi poważnej 
dla naszego kraja nie ma zatem e» mówić! 


W każdym razie zasiancwienia godnym 


aa A 


: i PM faktem, że w chwili, kieg rząd miasta 
taym fałszem. Nis przeszkedza to jednak try- [3 włądze krejowo aN D i F i 


bunom młodoszeskim dalej łudzić reroda i Í Tryest 
zwalczać tej polityki, której Czesi wa równi 2 ý kał ży 
innymi ludami Autri zawdzięczają bo, żej 
mogą swobodnie się rozwijać i spokojnie peży- | 


„czynią wysilenia, aby via 
ratą poładaiową szrowadzać teni arty- 
} wności, kiedy chla publiczaość azyta- 
jąca przekouuja sią naccznie o ogromnej wa- 
źności tanich tecyf ma drodze z Wiedaią ka 
morzu prowadzącej — że w chwili tej pisma 
tutejsze rozpooręły unisono kampenię przeciw 
ministrowi Wnzmbrandowi z powodu upań- 
stwowienia „kolei południowaj.” 

Taryfowa polityka Austryi była długi 
Że dano się ubiedz 
nistcowi Baroszowi w stworzeniu sieci dróg, 
służącej wyłącznie celom handlu, rolnictwa i 
przemysłu a nie skocycnaryuszów, to jaszcze 
nie było największem nieszczęściem, bo Węgry 
wohodzą przecież w skład monarchii 1 ciosy 
zadane Przedlitawii nie trafiały przynajmniej 
monarohii ozłej. Ale ża w r. 1890 jaszozs mnia- 
"mizeka kompania żeglugi w Hamburgu mogła 
z Tarayi Azgatycziej sprowadzać towsry i do- 
stawiać je via Gibraltar, Hamburg, Bodenbach 
lub Rsi«benbsrg do Wiednia teniej, niż austrya- 
okis towarzystwa via Tryest i rutą kolei po- 
ładniowej, va powiano było przecież oczy o- 
tworzyć najzaciętszym  poplecznikom  „Trz- 
watnego posisdania* dróg żelaznych. Tzyest 
upadał i upada. Któź tema winieu? Budową 
azynów nie ratuje się pertu, jeśli w tych 
magavynach nie ma co umieseezać. Upaństwo- 
,wienie kolei południowej jest jednym z naj- 
śmielezych projektów rządu, na jakie zdobył 
sią on od lat wielu. Ale. pisma liberalne da=- 
wao juk zagięły parol na mó stra hendiu i o- 
krzyczały go „watsoznikiem, Wstecznictwo 
to zasadza się wedle pojęć liberalnych na tem, 
Że minister pregoia rętodzieła dźyignąć obo- 
strzeniem przepisów o dowodzie uzdolnienia, 
który składać mają rzemieślnicy. 


Teraz robią libsrałowie hrabiemu Wurm- 
brandowi zarzut, że zabiera sią do skoyj, tó- 
ra "aństwo kosztować będzie graba miliony 
roczuie Kolej poładniona ma wypłauzó rooznia 
15 milvonów w złocie. Otóż kapxtalistyczne pi- 
sma, te same, które popychały rząd do reformy 
walaty, które przepowiadsły, ża nio latwiej- | 
szsgo, jak zskapić za 400—600 milionów złr. |! 
złoia i rozpocząć wypłaty gotówką, teaz od- 
razn czują się tuniepozojone i pytają, skąd 
państwo pokryje ażjo z takiej sumy złotą?! 
Trudno o zuchwał:ze wodzenie czyteluików na 
paeku 1 podziwiam tutejszą publiczność, której 
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| można było wszoraj j33%0ze powiedzieć, że | ko referen 
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w Austryi nieządługo tyle bądzie złota, ile 
go tylko rach i handel potrzebować będą, a 
której dziś rzuca się z trwogą pytanie, so po- 
cznie pańttwo, jeśli nabywszy holej płsció bg- 
dzie musisło tyla złotą Fosznie?! Nie ogas 
dziś Jeszcze cyfrowo dowieść rezzliatów tej 
lviki wyższej ekonomii politycznej Wagi 
za po objąwu linii przez państwo rush na niej | 
nie bądzie się dalej rozwiiai. Oczywiście nie 


bliśszem tłómaczeniem, ml3 ot sobie piszą, a 
RU Well hb... „i ma 


A spadek ten zastąpił głównie w skntsk wig- 
domości, Że rząd węgierski i austcyaaki, ma- 
ło oo oczywiście dbająn o krzyki liberelnysh 
pim i pokętnych i śradniej miary gazet, baz- 
dzo poważuie traktują kwastyę upsństwowia- 


nia. Giełds więc jsst tego zdania, że npań- 
stwowienie umniajszy zyski papieru, czyli, ża 
państwo nio na tsm nie strągi, Ża zyska 


handel, i ża „poszkodowaną”* jast tylko spaku- 
lacya, licząca się z przyszłymi zyskami pry- 
wstnego przedsiębiorstwa. 


Budapeszt 1 października. 

Z publicznych posisdzeń delegesyi tak 
au:trygohiej jak węgiezskiej ogładrane są spre- 
woziania stenograficzne, z których obszerną 
iresć podają wszystzie dzienniki. Lecz © waż» 
niejszych raożs obradach toczących się ma po- 
siedzeniach komisyi obu delegacyi nie są gpi- 
sywane i drukiem ogłaszane sprawozdania ste- 
nograficzne. Dzienniki węgierskie podają ob- 
szerzie i dość wiernie treść rozpraw teczących 
się na posiedzesisch komisyi delegacyi węgier- 
skiej. Lecz dzienniki niemieckie podają o obra- 
dach głównej komisyi delegacyi austrysckiej, 
to jast o obradanh jej komisyi budżatowsj, prze- 
dawszystkiem wiadomości o głosach dełezatów 
niemieckich i o sprawach przez nich poruszo- 
nysh; zaś o głosach delegatów polskich i s;ra- 
wach przez nich wyjaśuianych, zamierzozeją 
krótzie wzmianki lub całkiem o nich przemil- 
czają, chociaż tak w tym roku jak i wr.z 
blisk» połowę referatów poruczyła komisya bu 
dźstowa delegatom polskim.. as dzieaniki pol- 
skie czerpią wiadomeśsi o obradach komisyi 
deleyacyjnych prawie wyłącznie z tych jedno- 
sironnych sprawozdań dzesaików niamieckich. 

, Potrzeba przeto czytelników pilskich cb- 
znajomić z sprawami poraszonemi i wyjaśnio= 
nemi przez delegatów polskich na posiedsaniech 
kcmispi budźstowej delegaoyi austryackiej. Tem 
większa jest tego potrzeba, że właśnie rospra- 
wy na posiedreniach komisyi budżstowej dele- 
gacyi anstryackiej przy nuchwalaniu wydatków 
na utrzymaale sił zbrojnych całej monarchii 
austrynoko-węgierstiej w 1895 roin, oraz przy 
sprawdzaniu rachunków z tych wydatków 
w latach 1892 i 1893, (z którego zamknięcia ra- 
chunzów przeiłużono delegecyi ną tsgorsozaej 
geży1), Wreszcie sprzwozdanis refsrentów wyja- 
śniły teraźniejszy stan wielu ważnych dla na- 
czego reju spraw złączowych z tymi wydat- 
kami ns utrzymanie armii i wykezały, o ile 
spełnione zostały żądenia przedkładane w po- 
przednich latach przez delegatów polskich na 
posiedzeniach komisyi badżetowej delegacyjrej. 

Mianowicie rozprawy powyżej wymieni-ne 
Oraz eprawozdanie delegata hr. Badaaiego ja- 
ta komisyi co do wydatków zwyozaj- 
nych na utrzymanie armii w 1895 r, wreszcie 
sprawozdanie o zamżnięciu rachuuków z tych 
wydatków ze rok 1892 i wykazy przez miai- 
stsrztwo wojny dołączowe, udowodniły znaczny 
postęp w spełnienia przez zerząd wojsk żądań 
przadkłądznych w dawniejszych latach ns po- 
medzeniąsk komizyi budźetowaj delegaoyjnej 
przez śp. Grocholsgiego, oraz przez delegatów 
Ubrzenowskiego i Jaworskiego z ushwalanych 
ma ich wuiugez przez delegacyjg, sby zarząd 


wojsz rąkupywał eDoźe dla wojska, paszedlazo-| oddano dostawą 18042 par obuwia, giyż 
"ni wojskowych. konie, oraz drzewo z pierw-' Galicyi sgłosiło się najwięcej konkurentów ; 
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drzewa produ- 
Zad 


siana producenci 33 procent, 
caat; słomy producenci 28 przceut, a kupoy 
72 procent; owsa producenci 29 procent, a kup- 
cy 71 proosnt; drzewa producenci 38 procent, 
a knpsy 62 procent. 

Trudniej i powolniej wchodzi w wyko- 
nanie żądanie, stawiane wielokrotnie nietylko 
przez wymienionych wyżej delegatów polskich, 
ale przez delsgstów niamieskich i uchwalane 
parokrotzie przez całą Delegavyę w jej rero- 
lucyach, co do dostawy przez spółki rę: 
kodzielników, przynajmniej ozęści, to 
jest 25 proceut potrzebnych dla wojska bie- 
liznyiobuwia, a nsjtrudniej ao do do* 
stawy mundurów. Brak spółkom ręko- 
dzielników dostatecznych kapitałów dla zaka- 
powania © pierwszej ręki dobrych skór i su- 
kna, oraz brak maszyn ułatwiających dobrą 
robotę, które to maszyny są w wielkich za- 
kładach, utrzymywanych przez spółki fabry- 
kantów, dostąrczające mundurów i obuwia 
dia wojska; wreszcie umowy zawarte dawniej 
przez zarząd wojsk z spółkami wislkich fabry- 
kantów o dostawą mundurów, obuwia, siodeł i 
uprzęży na konie dla całej armii, umowy o- 
bowiązuiąos uż do 1898 roku: oto powody n: 
tendniające zarządowi wojsk wykonanie żądań 
dsiegrcy! oo do dostawy zuacziej cząści por - 
wyżej wymienionych wyrobów, a szozególniej 
mundurów. Jednak także pod względem do- 
stawy wymienionych wyrobów potrzebnych 
dle wojska, zarząd wojsk jest w możności 
wykonywania co rok ną większy niego rozmiar 
żądań delegacji i aorocznie pewną część do- 
staw nietylko bielizny, ale także obuwia dla 
żołnierzy, siodeł i uprzęży na konie oddaje 
epółkom rękodzisiników, które oo rok lepiej 
spułniają przyjęte zobowiązania. I tax: w 1892 
roku oddał zerząd wojsk spółkom rąkodzielni- 
ków: w krajach au:tryackich dostawę 37.558 
par obuwia dla żołnierzy za 196.000 zł. w. a. 
oreg dostwą siodeł i uprzęży na konie za 
380800 zł. — zaś w krajach korony węg'er= 
skiej dostawę 16097 pu: ovuwia za 84.000 zł. 
oraz dostawę s'odał i apizęży na konie Z% 
13.200 zł. 

W rakn 1893 poruszył zarząd w ogóle 
spółkom rękodzielaików w krajach sustryackich 
do:tuwę 41.995 par obawia za 239.953 zl, Oraz 
siodeł i usrzeży za 48,026 zł. zaś w krajach 
korony węgiorskisi 17099 par obawia za 
103534 zl, oraz dosiuwę siodeł i rzsmieni ZA 
20579 zł. Z tych 41958 par obuwia, których 
dostawę w 1898 r. poruczył zarząd wojsk 
apółrom rękcdzie'ników w krajach eustry- 
aokich, takim saólkom szewców w Qalicyi 
z 
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WOJCIECH DZIEDUSZYCKI. 
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ŚWIĘTY PTAK. 
POWIEŚĆ BISTORYCZNA. 
(Ciąg dalszy). 

Kiedy Amenemha, bardzo zresztą zasmucony 
i złamany, powiedział bratu, że straży nie odwo- 
łano i że Amento jest na stanowisku, rzekł 
Ozortazen : 

— Zrobiliście zatem wszystko, co trzeba było 
zrobić i ja będę teraz potrzebniejszy w Sni, gdzie 
nie ma komu gospodarować, jak tu w Tebach. 
Odjadę zatem jutro, a na święto wcale czekać 
nie myślę, skoro Ramzes nie rozkazał, abym był 
obecny przy procesyi. 

Mad Rei prosili gorąco Ozortaze- 
na, aby tych kilka dni zabawił przy nich, ale 
Ozortazen nie chciał o tem słyszeć. 

Zanim odjechał, rozeszła się jednak po domu 
Amenemhy wiadomość, o której Ozortazen nic 
nie wspominał, a która wielu przeraziła nad wy- 
raz. Słudzy, którzy z Ozortazenem przyjechali, 
donieśli, że święty krogulec, wcielenie boga Ho- 
rusa i opiekun rodu Amenemhy znikł ze świątyni 
w sam przeddzień odjazdu ich pana. Kapłan, któ- 
ry przyniósł świętemu ptakowi pokrajane mięso, 
zwyczajny jego pokarm, zobaczył tylko urwany 
łańcuch wiszący przy ścianie i wlekący się jeszcze 
po ziemi. Krogulca nie było ani śladu. Nigdy nie 
słyszano w Sni o podobnym wypadku i ludność 
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była niezmiernie przerażoną i spodziewała się ja- 
kichś klęsk okropnych. Przerażenie to udzieliło 
się służbie Amenemhy w Tebach, a Har-Menke 
słysząc o tem, spoważniał nad wyraz, widział 
w tem, co się stało, wyraźny dowód gniewu Bo- 
żego i oświadczył, że powróci zaraz do Sni na 
łodzi Ozortazena. 

„  Amenemha załamał ręce, kiedy mu rzecz po- 

wiedziano, wyrzucał bratu, że o takiej sprawie 
mógł milczeć, a był nie mało zgorszony, kiedy 
się Ozortazen uśmiechnął, kiedy ruszył ramionami 
1 kiedy rzekł: 
„ 7— Zbabiałeś ze wszystkiem bracie na starość, 
jeźl wierzysz w złe wróżby i w podobne zabo- 
bony. Dosyć jest rzeczywistych nieszczęść na 
świecie, abyśmy się nie potrzebowali jeszcze tra- 
pić urojeniami. Rzecz się stała prosta; łańcuch 
był Stary i urwał się, jak się wszystkie stare rze- 
czy urywają, a skoro ptak poczuł się wolnym, 
poleciał gonić za wróbłami i szukać żony. 

/— OQOzortazenie! — zawołał Amenemha, — ma- 
wiałem tak jak ty za młodu, ale starość pouczyła 
mnie o tem, że trzeba się lękać bogów nieśmier- 
telnych i szanować wiary ojców. Lękam się bar- 
dzo, aby zniknięcie krogulca nie wróżyło ostate- 
cznej zagłady naszego rodu. 

— Jeżli tak sobie tómaczysz wróżbę, — od- 
parł Ozortazen, — ziści się ta wróżba niezawo- 
dnie. Jest rzeczą więcej jak pewną, że ród nasz 
wygaśnie, skoro my dwaj pomrzemy, bo dzicci 
Hesz-Akery nie będą już należały do naszego ro- 
du, tylko do rodu jej męża. 


„aby osobiście przybył z pomocą. 


Amenemha, widząc, że się z bratem nie do- 
gada, poszedł do Meri-l achty, u której teraz zno- 
wu najwięcej przesiadywał 1 powiedział jej o złej 
wróżbie, która teraz jego smutek pomnożyła. Za- 
dziwił się jednak, kiedy zamiast przestrachu, ujrzał 
u niej radość. 

— To nie zła wróżba! — zawołała, — to wi- 
doczny znak pomocy bogów. Bogowie i duchy 
przodków kierują tak wszystkiem, aby ofiary, nie- 
sione umarłym, nie zostały w naszym rodzie 
przerwane. Ty się zasmuciłeś tem, że Seti nie 
został mężem Hesz-Akery, a ja w tem widzę wy- 
raźną rękę łaskawych bogów. Bo gdyby Hesz- 
Aker była poszła za Setiego, najpierw nie byłaby 
nigdy znalazła szczęścia przy boku tego człowie- 
ka, niespokojnego i niepomiernie ambitnego, a po- 
tem nasz ród byłby wtedy «wymarł na prawdę 
i niepowrotnie, a dzieci i wnuki Hesz-Akery by- 
łyby koniecznie tylko potomkami Setiego i jego 
przodków. Pajęczyny byłyby niebawem pokryły 
stare grobowce w Sni. Więc Horus i bogini Ha- 
tor, opiekunowie święci rodu naszego, na to nie 
zezwolili 1 dopuścili srogich ucisków i utrapień, 
aby złamać w tobie żądzę świetnego, bogatego 
i przeto ze wszystkiem obcego zięcia. Ale teraz 
uciski swoje zrobiły, a Hator uprosiła Horusa, 
Ptak święty 
zerwał tedy cudem łańcuch, który go więził od 
wieków i przyleci tu, aby znaleść dla Fesz-Akery 
takiego męża, któryby był wraz Z nią wiernym 
stróżem grobów. Wiem, że wybór, który Bóg 
uczyni, nie będzie podchlebiał twojej próżności, 
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| kiem było znać czas świąteczny, 


ale wola Boga będzie tak jawną, że nie będziesz 
śmiał jej się sprzeciwić. 

Słowa Meri-Pachty mieściły w sobie niejaką 
pociechę dla Amenemhy. Był tak przygnębionym, 
że nie marzył już nawet dła dziecka o żadnej 
świetności. Chciał tylko, żeby nieszczęście je omi- 
nęło. Przypomniał sobie, jak się dopominał u świę- 
tego ptaka opieki dla swojej jedynaczki. Być mo- 
że, że się nie modlił daremnie, być może, że Ho- 
rus go wysłuchał iże się chciał cudownie opieko- 
wać ostatnią latoroślą rodu powierzonego od wie- 
ków jego opiece. Czemużby tak być nie miało? 
A jeźli Bóg nie tak mieł pokierować losami, jak 
o tem marzyła wyobraźnia starca, ambitna jeszcze 
dla dziecka, choć od dawna przestała być ambi- 
tną sama dła siebie, wiedział Bóg zapewne lepiej 
od człowieka, czego potrzeba. Gotów był tedy 
Amenemba poddać się woli Horusa, ze spokojem 
i nawet z pewnym rodzajem smętnej radości. By- 
leby tylko przewidywania Meri-Pachty okazały 
SIĘ prawdziwszemi od złych przeczuć, które innych 
trapiły | me 

Ozortazen odjechał wraz z Har-Menkem. Kil- 
ka dni przeminęło nad stolicą pośród przygoto- 
wan na wielkie święto Amuna i wilia święta już 
nadeszła. Miasto przystrojono zielenią, kwiatami, 
kobiercami i różnobarwnemi chorągwiami; niezwy- 
kle liczne rzesze snuły się pomiędzy świątyniami 
l pałacami, pośród cienistych kląbów ogrodu bo- 
gów; niezliczone łodzie uboższe i bogatsze krą- 
żyły po Nilu i po kanałach nilowych; po wszyst- 
(C. d. n) 


zaś 23.911 par obawia spółkom rękodeieluików 
połowy mö- 


w innych krajach austryackiej 

aarchii, mianowicie w Czechach 
(14.220 par), 
kich było mało konkurentów. Z 
obawia poruczonego i 


i Morawi 


138042 


par (w ozęści po mwisch poprawkach), 


dobrych, 


Co sią tyszy dostawy bielieny dla wojska 
wojsk oddaje 25 pro- 


już od lat para tarrąd 
cent t j. '/, oząść całaj dostawy bielizny dla 


żułuierzy spółkom rękodzielników, które do- 
kiadnia spełniają zdbowiąrania przyjęte. Naj- 


trudniej idzie oddanie spółkom rękodzielników 


dostawy części mandurów. Zarząd wojsk, aby 


umożliwić im podjęcie się dostawy mundurów, 
ułatwił majstrom wybranym przez te spółki 
obznajomienie się ze sposobem roboty w wiel- 
kich zakładach konfekcyi mundarów, utrzy- 
mywanych przez spółki fabrykantów. Spodzie- 
wać się należy, ża gdy z końcem roku 1898 
upłynie termin Kontraxtów zawartych przez 
zarząd wojsk z spółkami wielkich fabrykan- 
tów o dostawę mundurów i obuwia dla żoł- 
nierzy, siodeł i uprzęży na konie, wówczas 
znaczniejszą niż dotychczas część tych do- 
stąw poruczać będzie zarząd wojsk spółkom 
rękodzielników. 

Wśród obrad na posiedzeniach komisyi 
budżetowej delegacyi anstryackiej, wyjaśnił 
się także terażaiejszy stan sprawy bardzo 
ważnej dla wszystkich miast ufortyfikowanych 
w Anstryi, z których kilka jest w Galicyi 
(Kraków, Przemyśl, Jarosiaw), to jest sprawy 
o radykalną reformą i zmianę dawnych a u- 
ciążliwych postanowień oo do obowiązku da- 
wania tak zwanych „rewersów demolacyj- 
nych“. Jeszcze przed ośmiu latami delegat 
Chrzanowski, będący wówczas posłem do Ra- 
dy państwa z miasta Krakowa, a wybierany 
jaż od 22 lat baz przarwy przez Radą pań- 
stwa do dalegacyi wspólnych — przedstawił 
na posiedzenia k-miasyi budżetowej delegacyi 
austrygokiej, jak uciążliwe i niesprawiedliwe 
są dawne z czasów daspotycznych postano- 
wienia, nakładające na właścicieli budynków 
i gruntów w pewnym szerokim pasie pzzad 
fortyfikacyami, obowiązek wystawiania re- 
wersów demolacyjnych, mocą których wła- 
Ściciele tych budynków muszą na pierwiza 
wezwanie władzy wojskowej zburzyó swym 
kosztem budynek ich własnością będący, bez 
żadnego przez skarb państwa wynagrodzenia. 
Rewersa te demolacyjna muszą właściciele wy- 
stawiać, chcąc otrzymać pozwolsnie na jaką- 
kolwiek naprawę bndynka ich własnością bę- 
dącego lub pozwolenia na postawienie nowe- 
go budynku. Wykazał wówozas del. Chrza- 
nowski, ił te dawne postanowienia są 
wprost sprzeczna z zasadą obowiązującego pra- 
wa cywilnego, które wprawdzie pozwala 
państwn wywłaszczyć dla dobra pubiicznego, 
właściciela z jego własności, ale za daniem 
właścicielowi zupełaego i słusznego wynagro- 
dzenia za jego własność. 

Owczesny minister wojny, jen. Bylandt, 
w odpowiedzi na tę interpelacyę del. Chrza- 
nowskiego odrzekł, iż toczą się rokowania mię- 
dzy ministerynm wspólnem a rządami anstry- 
ackim i węgierskim, o ułożenie projektu usta- 
wy zmieniającej dawne postanowienia co do 
rewersów demolacyjnych. Gdy przed dwoma 
latami del. Chrzanowski zapytał na posiedze- 
nia komisyi budżetowej delegacyjnej ó wozesna- 
go ministra wojny & p. jen. Bauera, jaki jest 
stan rokowań o ułożenie wspomuianego pro- 
jektu ustawy, otrzymał odpowiedź, że rokowa- 
nia jeszcze nie skońszone. Ala jen. Bauer przy- 
znał wówozas, ża podobne postanowienia o ro- 
wersach demolacyjnych, istniejące dawniej 
w Prusach, zmianione już tam zostały przez 
wprowadzenie zasady, iż za własność wywła- 
szozoną należy dać właścicielowi zupełne od- 
szkodowanie. Podobno rząd węgierski przewle- 
kał te rokowania z następującego powoda. 
W pasie przedforteczaym starych uwierdz Ko- 
morna i Munkaczu, zaajdujących się w Wę- 
grzech, prawie nie ma badynków, bo ich tam 
nie stawiano, zważając na wspomnians dawne 
postanowienia o rewersach demolacyjnych; ala 
natomiast w miastach galicyjskich Krakowie i 
Przemyśla, zmienionych niedawno w twierdze, 
jest w pasie przedfortecznym bardzo wiele bu- 
dynków, zbudowanych tam przed ufortyfiko- 
waniem tych miast. Zas dla wynagrodzenia 
właścicieli za te budynki, w razie ich zburze- 
nia, skarb węgierski byłby obowiązany dawać 
309/, całej sumy, zależcej za te budynki, gdy- 
by zasada prawa cywilnego o odszkodowaniu 
właścicieli za wywłaszczoną ich własność za- 
stosowaną była do budynków znsjdających się 
w pasie przedfurtecznym. 

Otóż znów teraz na posiedzeniu komisyi 
budżetowej 27 września r. b. zaintsrpelował 
del. Ckizanowski ministrą wojay jen. Krieg- 
hamera: czy ukończone już zostały rokowania 
między ministerstwem wsjólnem a rządami au- 
stryąckim i węgierskim o nułcżanie projektu 
ustawy zmieniającej niesprawiedliwe postano- 
wienia o rewerszch demolasyjnych. Przy tej 
interpelacyi wykazał znów potrzebę pogodze- 
nia tych postanowień z zezadą prawa cywilna- 
go co do wynagrodzenia za wywłuszczone bu- 
dynki i przypomniał rezolncye uchwalone pod 
tym względem przez delegacyę austryacką. 
Minister wojny jen. Krieghamer dał stanowozą 
odpowiedź, ża projszt nowej ustawy w tym 
przedmiocie został już ułożony i na drodze 
wskazanej przez koastytuzy4, przedłożony bę- 
dzie Radzie państwa i Sejmowi węgierskiemu. 
Wprawdzie nie nadmienił minister, jaką zasa- 


dę przyjął ten projekt ustawy; lecz nia ulega d 


wątpliwości, że Rada państwa uchwali tylko 
taki projekt ustawy, któcy zgadzeć się będzie 
z zasadą prawa cywilrego. 

Następnie delegat Chrzanowski zapytał 
się ministra, czy wkrótos będzie spełniona 
obietnica dana przed rokiem przez minister- 
stwo wojny, iż zanim zreformowane zostarą 
zajądnicze postanowienia dawne o rewersach 
demolacyinych, przedmieścia krakowskie: Kro- 
wodrza, Łobzów i Czarna wiaś uwolnione będą 
od obowiązku dawania rewersów demolacyj- 
nych, gdyż pas przedforteczny wysunięty Zo- 
stanie przed te przedmieścia przez zbudowanie 
wałów iortecznych na zewnątrz tych przed- 
mieść. =. 
Minister wojny odpowiedział, że spełnie. 
nie tej obietnicy niezadługo nastąpi, jak tylko 
zbadowane zostaną nowa wały forteczne po 
zewnętrznej stronie tych przedmieść; ale pie- 
niądze potrzebne na zbudowanie tych wałów 
zebrane byó muszą przez sprzedaż starych Wa- 
łów i grantów, na których leżą stare wały. 


gdyż x innych krajów austrynoi 
par» 
3 „| dostawiouego przez 
spólki szewców w Galioşi, przyjęto 17.909 
zaś 
tylko 133 par woale nia przyjęto jako nie- 
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Ho SLESACY"E. 
(Telegram „ Przeglądu"), 

Peszt € października. Delegacys węgier- 
ską wa woworaejszem plenarsem posiedzeniu po 
krótkiaj debacie przyjąła bəz miany ordina- 
rium i extraordinarium budźeżn wojskowego i 
ukończyła debslę nad wśzystkiemi przadłoże- 
niami rządowórmi, 

W delegacyi wustryaokiej młodoczech p. 
Brzorad występował przeciw budłetowi na 
wojsko, poozem zabrał głos opat Treniufels z 
Tyrolu i występował przeciw pojedyukom w 
armii, dowodząc, że pojedynek narusza za- 
rówao państwowe jak i kościelne ustawy. 
Zdaniem mówoy państwo ma obowiązsk šā- 
pobiedz pojedynkom, a w pierwszej linii po- 
wołavy jest minister wojny do tego, aby raz 
położyć koniec temu stanowi rzeczy, niego- 
dnemu monarchii austryackiej. 

Młodoczach Pacak przytaczał rozmaite 
wypadki wrzekomego znęcania się przełożo- 
nych nad żołnierzami czeskiej narodowości i 
domagał się, ażeby winuni surowo zostali uka- 
rani. Nadto oświadczył mówca, ża stronni- 
otwo jego głosować będzie przeciw badżetowi 
wojskowemu, nie z antagonizmu do armii, ale 
z politycznych, ekonomicznych i narodowych 
powodów. 

Dal. Thurahetr występywał równisż prze- 
ciw pojedynkom i domagał się większego pie- 
lągaowania ducha religijnego w armii, a p. 
Bazzanella żądał ułaskawienia tych rezarwi- 
stów, którzy wyemigrowali z monarchii i 
boją sią obeonie wrócić, aby ich nie trakto- 
wano jako dezerterów — p. Promber zaś na- 
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powiąg awtski powiózł 39 osób, mie licząc ku- 
oharza, cukiernika, zarządzającego piwnicą i t.d. 

Cały pobyt w Spale miał oschą nad wy- 
raz smutną, grobową. Całe otoczenia oarskie, 
w którem z Polaków był tylko margrabia Zy- 
gmunt Wielopolski, wielki koniuszy dworu, 
administrator księstwa łowiokiego i jego syno- 
wise Władysław br. Wielopolski, składało się 
z Rosyan. Z mmdzoziamców był tylko kilka 
dni na polowaniu jeoeral pruski hr. Werder, 
attaché wojskowy w Petersburga, i daleki kre- 
wuy catski książę Altenburski, obecnia jeneral 
atmii praskiej, niegdyś słażący w armii rosyj- 
skiej, dawny dowódzca pułka huzarów gro- 
dzieńskich, który stoi załogą od roku 1862 
w Warszawie. 

Polowania odbywały się prawie oodzien- 
nie, ala bez udziału cara. Car tylko trzy razy 
wyjeżdżał z margrabią Wielopoiskim na pod- 
jazdkę na jalemie i własnoręcznie zabił trzy 
sztuki. Na stanowisku nie był ani razu. Jelani 
jednak padło ogółem sztnk 19 pod strzałami 
następcy tronu, braia carskiego księcia Wło- 
dzimierza, księcia Jerzogo, księsia Altenbar- 
skiego, jenerała Czarewina, oraz świty. Kozłów 
zabito przez dwutygoduiowy pobyt w Spale 42, 
dzików 29, zajęcy 312, lisów 17. 

Oto szczegóły o polowaniach, które za- 
czynały sią zwykls o godzinie llej przed po- 
ladniem. Strekm zaś odbywała się o godzinie 
Tej, to jest na zodzinę przad obiadem, kóry 
trwał zwykle do godziny 10e) wieczorem. 

Zasiągnąwszy wiadomości z najlepszego 
Źródła, mogą zapewnić, iż stan zdrowia cura 
jest groźny. Donosiłem już, iż jest chory na 


a A s a iost na złośliwą chorobę nerek. Nie 
glil o polepszenia wiktu żołnierzy, zaopatrze- | nephritis, to jost na zaosliy e Z 
nie wdów i sierót po wojskowych, tudzież o |jestem lekarzem, więc nie mogą się (wne 


nad żem, czy owa choroba jest śmiertelną, 
iż jest jaż bardzo rozwinięta, o tem mogę was 
upewnić, opierają? £IĄ NA zewnętrznych obja- 
wach. Car jest mężczyzaą wzrostu słusznego, 
budowy niemal stletycznej. O:óż tak spadł 
z oiala, iż nia ras go, mówiąc językiem lai- 
ków, połowy. Jest tak praygoşbioxy i smniiiy, 
iż nie siada do stoła; na obiadach w Spale 
był tylko raz jeden przy stole; jadał w swoim 
gabinecie, a w czasie cbiedu bawiła go rozmo- 
wą albo żona, albo ukochany syn Michał. Try- 
bu życia oo do wstawania i kładzenia się spać 
nia zmieniał w Spsls. O godzinie (ej zraną 
już zawsze przeglądał papiery, O llsj spacer 
po parku, o 3ej znowa we własnym gabinecie 
pracował do 6sj godziny, spać chodził między 
godziną 11 a 12 w nocy. Przez pięć doi był 
w Spale wezwany z Moskwy profesor tamtej- 
szego uniwersytetu sławny dyagnosta dr. Za- 
charin (żyd). ob3onie lekarz cara, przez dwa 
dni bawił sławny profesor berliński Layden. 
Z początku na kuracyg nis mogli się zgodzić, 
mianowicie Layden radził nie przestrzegać 
zbytecznie dyety i nie zinieniać trybu Łycia, 
Zacharin był odmiennego zdania i ostatecznie 
Lsyden uległ. Zgodzili się tylko na jedno, 
mianowicie na to, aby car, o ils możności, jak 
najmniej pracowal i używał ruchu umiarkowa- 
nie. Czy to pod wpływem rad lekarskich, ozy 
teź, iż rię widocznie stan zdrowia pogorszył, 
ostatnie trzy dni car wychodził na spacer z la- 
ską w ręku i zbytecznie się od pałaru nie od- 
dalal. Widok tego niegdyś kolosu, dziś opiera- 
jącego się na lasce, na otaczających. robił bar- 
dzo przykre wrażenie. Zle wrażenie spotęgo- 
walo tsż niadomaganie curowoj, która ną dwa 
dni przed wyjazdem przez nieoględność za 
długo siedziała w parku na kamieniu i zazię- 
biwszy się, dostała w krzyżu postrzału, tak iż 
chodziła w pałąk zgarbiona; Zacharin z carem 
nie pojechal do Liwadyi i wrócił do Moskwy, 
Leyden zaś niezbyt świetnie zapłacony, gdyż 
dostał tyłko 20.000 marek, na Warszawę wró- 
cil do Berlina. W podróży do Liwadyi towa- 
rzyszy catowi wspomniany powyżej doktór 
przyboczny księcia Jerzego, dr. Popow. | 

Przyjąć włośsian, spinwów dzieci włościań- 
skich, prezantacyi władz miejscowych nia było 
ani razn. Car raz jeden tylko życzył sobie 
mieć u stołu osobę nie stanowiącą Jego otacza- 
nia. Mianowicie kazał zaprosić na obiad hr. 
Ostrowskiego, własciciela dóbr Tomaszów Raw- 
ski, którego lasy graniczą ze Spałą i polecił 
na obiad zaprosić, jak się wyraził, „swego BĄ- 
siada“. Hrabia Ostrowski zaraz nazajuirz przy- 
jechał o 8, ale də stołu nia zasiadł ani car, 
ani cąrows, która tego daia jęk na zł Ś6 za- 
slabila., Hr. Ostrowski jadł więc obiad tylko 
z następcą tronu. 

Następca tronu nie wyjeżdżał ani na je- 
dən dzień za Spały. To, ccście pisali, iż wyje- 
chał do Darmsztadtu do narzeczanej, nia jest 
prawdą. Pogłeska z:8 o wyj:ździe (zresztą ao 
da tego telegramu, który był drukowany i w 
gazetach niemieckich, prowadzi się Śledztwo) 
ztąd powstała, iż czrowa 27 września telegra- 
fowsł» do Liwadyi do niedawnei mężaśki, cór- 
ki swej Kseni, ta słowa : Nous vous rejoindrons 
lundi ou mardi, papa soufrant, George mieus, 
Nicolas partira Darmstadt. O.óż wyjazd do na- 
rzeczonej był postanowiony, ala dlaszego nia 
nastąpił, nie jest mi wiadomo. Następca tronu 
przez czas bytności w Spale był wesoły, pra- 
wie codziennie polował i miał tylxo ten jedeu 
niemiły wypadek, iż czwartego dnia polowań 
na zakładce» na jelenie (do których strzelają 
kalami) postrzelił Wojciecha Sobienia, należą 
cego do naganki, syna gospodarza ze wsi Za- 
wroty; Sobień pomimo natychmiastowego ra- 
tunka zmarł na drugi dzień. Wypadek ten 
struł humor myśliwym, ale chłopów cd brania 
udziała w nagankach nie odstręczył, płacą im 
bowiem za dzień po 80 kop., dają dwa razy 
po kieliszku wódki i obiad z potrawą mięswą. 
Stały kontyngeons chłopów na czas polowań 
wynosi 800; brani zaś są ze wsi okolicznych 
po poprzedniem (codzień) obrowidowaniu i za- 
opatrzenin każdego w bilet imienny. Ponieważ 
zaś i chłopów trzeba dozorować, sby się w na- 
gaukę kto nie wcisnął, przeto całej przestrzeni 
leśnej pilnuje streź ziemska oraz pulk piecho- 
ty, krąg zaś zamyka pułk konuicy. W tym ro- 
ku pełaił tę służbę mita waski pałk dragonów. 

Przed wyjazdem oara z kraja, Harko do: 
stąpił tego zaszczytu, iż na stacyi drogi Żela- 
znej iwaugrodzko-(dsmblińsko)-dąbrowskiej Je- 
leń, przedstawiał się monarsze, Rozmowa, z po- 
czątku w sali pasażerskiej, potem na platfor- 
mie, trwała z 15 minut. Oar pcdał Hurce rękę, 
Harkowej się skłonił; z naszeluikiem sztabu 
okręgu wojskowego warszawskiego, jenerałem 
Puryrewskim i pomocnikiem Harki, jenerałom 
Pawłowem (przybyłymi z Hurbą) również roz- 
mawiał. Po tej prezentacyi Harko oofaął się i 
stał na platformie, podtrzymywany przez adju- 
tanta, opariy na kiju. Wygląda tak, iż litość 
budzi jego fizyognomia. Na lewe ucho nie sły- 
szy, na lewe Oko nie widzi, lewej ręki do góry 
podnieść nie może. Słowem, zupełaa ruina. 


reformę wojskowego kodeksu karnego — wre- 
szcia p. Barwiński przemawiał za polepsze- 
niem doli greoko-katolickich kapelanów woj- 
skowych. 

Na tem zamknięto debatę jenerelną. 

Minister wojny, jenerał Krieghammar u- 
zasadniał szczegółowo każdą rubrykę wydat- 
ków na wojsko, przyczem dowodził, że bud- 
żat wojskowy Austro-Węgier jast stosunkowo 
najniższym ze wszystkich państw europej- 
skich. Pomimo to jednak zagraniczne powagi 
na polu wojskowam nie mogą się nadziwić 
temu, co Austrya dokazuje ze stosunkowo 
tak małymi środkami pieniężnymi, jakia ma 
do dyspozycyi. Co się tyczy poruszonej 
kwestyi narodowości w armii, oświadcza mi- 
nister raz jeszcze, że armia austryacka od 
czasu, jak istnieje, nie zna w stosunkach 
służbowych żadnej narodowości. W kweztyi 
pojsdynków powtórzyć może minister tylko 
to, co austryacki minister obrony krajowej 
powiedział już w Radzis państwa w dnia 14 
kwietnia 1894. To, co hr. Welsersheimb wów- 
czas powiedział, jest także osobistem zapa- 
trywaniem mówcy. Zarzut, że żołnierze są 
źle odżywiani i że skutkiem tego śmiertelność 
między nimi jest znaszna, nie mą żadnej ra- 
oyi, bo od r. 1888 wynosi śmiertelność w 
armii mniej niż 5 proo, a bądź co bądź, ten 
stosunek śmiertelności jest pomyślny. 

kwestyi wizekomych projektów powię: 
kszenia siły zbrojnej powtórzyć moża minister 
w całej osnowie t3, oo jug powisdzisł w Ko- 
misyi, t, j. że nie istnieją żadne projekty, się- 
gające po za wypracowany przez poprzedniego 
ministra wojny br. Banera plan uzupełnienia 
oręamnizacyi uatzej siły zbrojnej, wsselako mi- 
nisterut vo nia moża przyjąć żadnej odpowie- 
dzialności za to, czy przypadkiem nie mejdą 
jakie wypadki lub konstelacye polityczue, lub 
Gzy nie zostaną dokonane jakieś nowe wyna- 
lazki, która koniecznie wymagać będą zwię- 
kszenia wydatków na wojsko. W dalszym toku 
zaprzeczył minister stanowczo zarzutowi, jako- 
by przełożeni znęcali się nad żołnierzami ozs- 
skiej narodowości, jodnakża przyrzekł, że co 
do przytoczonych przez młodoczachów wrzeko- 
mych wypadków nadużycia władzy zwierzch- 
niczej przaz wojskowych zarządzi surowe do- 
chodzenia. Co się tyczy przeniesienia kapala- 
na wojskowego Skazela z Insbruku do Bośnii 
za to, że nie choiał pochować z ceremon'ałem 
kościelnym poległego w pojedynka lekarza 
Wagnera, powtarza minister raz jeszczs, ġo to 
przeniesienie nie było żadną karą, gdyż nie 
było najmniej:zogo powodu karania ks. Skaze- 
la. Ow garnizon bašaiaoki, do którego ks, Ska- 
zel został przydzie'ony, nie jest żadnym gar- 
nizonem karnym, gdyż takich garnizonów abso- 
latnie nie ma w armi anstryackiej. 

Sprawozdawca budżetu wojstowego hrabia 
Stanisław Badeni w swsm ostetesznem 
przemówieniu oświadczył co do poraszonych 
w toku debaty kwestyi militaryzmu i rozbro- 
jenia, że temat ten dlugo jeszcza stanowić bę: 
dzie przedmiot dyskusyi i oczywiście nigdy nie 
będzie miał zasadniczych przeciwników. Ale też 
z drugiej strony nie znajdzie się nikt, ktoby 
tę powszechnie cenioną ideę rozbrojenia choist 
obrócić w ozyn, dopóki zaś to nie nastypi, ka- 
żde państwo powie drugiemu: „après Vous, S'il 
vous plait“. (Wy naprzód to zróbcie, jeżeli 
łaska). 

Kwestya pojadynków, złaniem mówoy, 
wtedy dopiero będzie rozwiązana, gdy zmienią 
sią pojęcia o społeczaństwie obywatelskiem. — 
Kwestya narodowości rozwiązaną będzie przez 
to, jeżeli przez dalszy rozwój armii podniesione 
zostania mocąrstwowa stanowisro Auatryi. Po- 
tężna Anstrya bowiem będzie najlep'zą ochroną 
wszystkich narodowości, zamieszkujących ją. 

Na tem zazończono debatę jeneralną. W de- 
banie szczegółowej przyjęto całe ordinarium i 
extraordinarium budżetu wojskowego i w ten 
sposób załatwiono wszystkie przedłożenia rzą- 
owe. 


Choroba cara. 


Z Warszawy piszą do Dz, Poznańskiego : 

Dnia 30 września, w niedzielę o godzinie 
6 po połudaiu, car z żoną, z następcą tronu, 
z synem Jerzym (24 letnim, chorym na piersi), 
z synem Michałem (13-letnim), z córką Oigą 
(12-letnią), a zatem cała rodzina cara, wyje- 
chała za Spały, udając się na Krym, zapewne 
do Liwadyi, gdzie czas pewien ma się zatrzy 
mać, zanim się zdecyduje, ozy car pojedzie na 
kilka miesięcy na wyspę Korfa, lub nie? Je- 
szcze w sobotę wyjechał ze Spały na Korfa 
wielki marszałak dworu hr. Benkendorf dla 
przekonania się, czy znajdzie się tam dla cara 
odpowiednie i wygodne pomieszczenie. W świ- 
cie carskiej, która razem x nim wyjechała ze 
Spały, znajduje się minister dworu jeneral hr. 
Woroncow-Daszkow, jeneral dyżurny (to jest 
dawny (znany naczelnik „ochrony“ jeneral 
Czerewie), malarz Zichy, nauczyciele języka 
francuskiego i angielskiego księcia Michała 
księżniczki Olgi, lekarz księcia Jerzego dr. Po- 
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i'fnansowe były wózóraj przez oały dzień w 
formalnej gorączae x powodu dowiesień o besz- 
nadziejnym jakoby stania zdrowia cara. Mi- 
nisterstwo spraw zagranicznych nie otrzymało 
jednak aż do wieczoru żadnego ofioyalnago po- 
twierdz:nia tych pogłosek. W każdym razie 
zdaje sią nie ulegav wątpliwości, Łe ostątniemi 
dniami musiały zajšó w chorobie cara jakieś 
grożne komplikacys, Zawozwauy do Spały 
prof. Leyden z Berlina zalacał początkowo ca” 
rowi wyjazd do południowej Franoyi, albo do 
włoskiej Riviery, gdy jednak car oświadczył, 
że z politycznych względów nis może jechać 
ani do Franoyi ani do Włoch, zadecydowali 
prof. Lisyden i Dr. Sacharyn, że car ma prze- 
pędzić zimę na wyspie Korfu. Wszystko było 
jaż przygotowane do tej podróży, wszelako car 
jest tak chory obecnie, iż ani myśleć, aby ty- 
mi dniami mógł puścić się w drogę. Faktem 
jednek jest, że dwa jachty carskie „Gwiazda 
polarna“ i „Carewna* odpłynęły z Kronsztadu 
i udadzą się na wybrzeże Krymu. Jedea z 
nich jest do dyspozycyi oara, drugim pojedzie 
wielki książę Jerzy do Eziptn. 

Podobno car zdecydował się cdbyć podróż 
na Korfa przez Dardano e. Byłbyto pierwszy 
wypadek w historyi, że oar przestąpi teryto- 
ryum Konstantynopola. 

, Rosyjska ambasada i konsulat były wozo- 
raj zamknięte, z czego wnosić można, że pogło- 
ska o śmierci cara jast nieprawdziwą; w takim 
bowiem razie aamibasada x pewnością byłaby 
otwawtą. Z drugiej strony jednak niepokoi afery 
dyploraatycznse ta okoliozneść, ża od ezterech 
dni urzędy rosyjskie poza gravioami Rosyi nie 
otrzymały Żadnej urzędowej wiadomości o Sta- 
nie zdrowia cara. 


Z wystawy. 
Premiowanie na wystawie. 
W grupie XXIII obejmającej 
etnograficzne, przedstawiająca w zupełności 
luda, otrzymali : 
Dyplom 


przedmioty 
życie 


honorowy Komitetu 
Wystawy: Akademia umiejętności w Krakowie, 
za wydawnictwo bogatych zbiorów wiadomości do 
antropologii krajowej i wydawnictwa etnograficzne. 

Medal złoty Komitetu Wystawy: 
Klub Rusinek we Lwowie na ręce p. Herminy 
Sznshiewiczowej, za wyczerpujący i nader cenny 
zbiór metywów do haftów, gerdanów i robót cze- 
pcowych, zebranych i uporządkowanych powiatami 
wschodniej Galicyi. 

Modal srebrny Kom. Wystawy: 
Wasyl Szkryblak z Jaworowa, p. Kossowski, za 
wyroby gnycerskie. Mikolaj Szkryblak z Jaworowa, 
p. Kossowski, za wyroby anycersgkie, Mikołaj Wa- 
szzzyński z Pużaik, p. Horodeński, za roboty sny- 
cerskie i malarskie, Wasyl Biguła z Łapszyna, 
p. Brzeżnński, za roboty gnycerskie. Marek Mehe- 
deniuk z Riczki, p. Kossowski za toporki i noże. 
Piotr Koszak z Pistyni:, za roboty keramiozne. Jan 
Połoczny z Ratułowa, p. Nowotarski, za roboty cie- 
cielskis (chata Zakopańska). Lesko Kobczuk z Ja- 
worewa, p. Kossowski, za roboty ciesielskie (cer- 
kiew i chata husulaša). Wasyłyna Stołaszozuk z Ja- 
worowa, p. Kosowski, za tkaniny i hafty i 6 złr. 
w. a. Michał Qreim z Kamieńca podolskiego, za 
bogaty zbiór typów z Podola. Antoni Nerad z Ro- 
h:tyna, za rob:ty krawieckie ludowe (opończe) Ka- 
rol Wawrosz, za staranny i cenny zbiór ubiorów 
mieszczan z Zywca i za rysunki etnograńczne. Jan 
Cznhajowski z Latacza, p. Zaleszczycki, za wyroby 
tkackie. Justyna Pawliszek z Pieniak, p. Brody, 
za roboty koronkowa. Iwan Iwanko z Bohorodczan, 
za roboty bednarskie, 

Medal bronzowy Komiteta Wy- 
stawy: Jan Semenuk z Pe.zeniżyna, p. Koło- 
myjski, za roboty gnycevskie. Jan Próchnicki z 
Kosgowa, za wyroby kilimsrskie. Mikołaj Grabo- 
wicz z Łoszniowa, p. Tremboweleki, za roboty ato- 
lsrskie i skrzypie. Bazyli Jakibink z Krzywo- 
równi, p. Kossywski, 7a roboty stolarskie, toporki 
i strzelby. Regina Molak z Nowego Bystrego, pow. 
Nowotarski za roboty tkaskis, i 6 złr. w. a. Paweł 
Baran z Niwisk, p. Kolbaszowski, zą roboty  Kera- 
miczue, i 5 złr. w. a. Mikołaj Kobczuk z Jawo- 
rows, p. Kossowski, za roboty bednarskie i młyn 
ręczny, Tomasz Kawałkowski z Podkamienia, pow. 
Brody, za roboty kamieuiarskie. Bazyli Mahnycz 
z Jaworowa, za roboty kamieniar kie. Józef Socha, 
za model chaty góralskiej z Gilowice. Dmytro Ka- 
rawan z Sokala, za postawienie chaty  sokalskiej, 
Jan Szydłowski z Latacza, p. Zaleszczycki, za wy- 
roby tkackie. Docia Hrymaluk z Tyszkowiec, pow. 
Horodcńaki, za wyrób pojasów, i 5 złr. w. s, Ka- 
tarsyna Feniux z Zales czyk, za kilimy. Sylwester 
Krupski z Sokala, za wyroby keramiczue, Marya 
Hreczzosiej z Bereznowiec, p. Złoczowski, za ki- 
limy. Mikołaj Krupnieki z Międzygórza, p. Brodzki 
za wyroby tkackie. Feliks Mastor z Chrzanowa, 
za tukmany krakowskie. Mikołaj Ostapijczak z Sło- 
body rung. p. Kołomyjski, za wyrób skrzyń. Jurko 
Honczsrnt z Hanczowej, p. Gorlice, za wyroby 
tkackie. Tymko Sandowicz z Zdyni, p. Gorlice, za 
wyroby tkackie, Leon Jeleń z Chrzanowa, za wy- 
roby tkackie, Andruch Kuż niński z Munajowa, pow. 
Brodzki, za wyroby koszykarskie z oczeretn. An- 
druch Negas z Wertełki, p. Brodzki, za siwaki. 
Michał Rudzik z Czarnokonies, p. Husiatyński, za 
weraty. Proó Maciborka z Letacza, p. Zaleszczycki, 
zy wyroby tkackie, Helena Łypko z Kołodróbki, 
p. Zaleszczycki, za kilimy i werety. Michał Bo- 
browski z Latacza, p. Załeszczycki, za wyrób siera- 
ków. Piotr Gundurak z Jaworowa, za wyroby mo- 
siężne, Jan Bodaarczuk z Horodenki, z, wyroby 
tkackie. 

List pochwalny: Michał Lejba z Ba- 
bushowa, p. Rohztyn, za model chaty. Stefan My- 
kietyn z stacza, za roboty snycerskie. Jawdocha 
Pietak z Czarnokonłe:, za hufcy. Jędrzaj Burdziak 
z Krasiczyna, za wy.oby z drzewa. Helana Horb al 
z Zaleszczyk, za kilimy. Jan Barczak z Komarowa, 
p. Sokal, za przedstawienie robót z rogoży, i 5 zł. 
Regina Olejnik z S:nkowa, p. Zaleszczyki, za Wy- 
roby tkackie. Grzegorz Dewdiuk z Kossowa, za 
wyroby mosiężne. Roman Sapowicz z Bstezowa, p. 
Kołomyja, za tkaniny. Franciszek Koucharzyk z 
Rzapienia, p. gorlicki, za model chaty mieszkalnej. 
Stefan Trila u Rogóżna, p. saneborski, za wyrób 
świt. Karol Wietrzny z Kańczugi, za pieczywo. 
Leon Misiak w Tarówce, p skałacki, za fotografie 
typów ladowych. Jan Szezerbaty z Hołubic, p. 
brodzki, za wyrób weret. Fedio Kamiński ze Zwie- 
rzyńca, p. brodzki, za wyrób świt. Andruch Baran 
z Demni, za wyrcby koszykarskie za słomy. Docia 
Pyszczak z Tyszkowiec, p. horodeńuki, za wyrób 
gerdanów, i 5 zł. Marya Bojozuk z Tyszkowiec, za 
hafty i mereżki, i 6 zł. Marya Łysak z Tyszko- 
wiec, za hafty, i 5 zł. Antoni Kobycia z Jaworowa, 
za wyrób zabawek, i © zł. Michał Gdula z Jawo- 
rows, za wyroby z drzewa, i b zł, Jan Łopaczak 
z Jaworowa, za wyroby z drzewa, i 6 zł. Marya 
Lisko z Pejtarowiec, p. samborski, ze hafty. Ka- 
rolina Hrabczak z Sinkowa, p. zaleszczyki, za ko- 
bierce. Anna  DBeduarska z Kołodrcabki, p. Za- 
leszczycki, za kobierce. Andrzej Krylak z Koło- 
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draiki, p. gałaszczychi, wa tkactwo. Helena Ostaźj 
z Zazaliuies, p. zaledzczycki, za tkaotwu, Kost” 
Świerko z Rajturowiec, p. Sambor, za tkustwo. Jó- 
zef Czahejowski, Jau Czerniaski, Józef Urbański, 
Tualigłowski, Ilko Pieniawski, z liatacza, p. ta- 
leszczycki, za wyroby tkackie Antoni Kłym z Za: 
łowiec, za wyroby bednarskie, Semk» Rozdolski, 
Waayl Stuhy z Załozieu, wa wyroby gzawskis. Wa- 
myl Krypowiez z Zaloziec, za wyroby kaśnietskie. 
Fedko Duszyński z Milna, 2» kilimy. Wasyl Krem» 
powiuz z Załoziec, za facbiaratwo, Fedko Martyniuk 
u Czepiel, za wyroby tkackie, Barya Juaienicka s 
Krościsnku koło Chyrowa, za pielęgucwnnie huftów 
na wżorach ludowych. B, Myślicki z Jaworza, p. 
zbarszk', za lndowe rzeżbiarstwo. 

Nagrody pieniężne przyznano oprócz wymie: 
nionym już wyżej: Antoniemu Rusyninkowi, Petry- 
kowi Kobcznkowi z Jaworows, p. Kossów, Jądry= 
kowi Sabale Krzeptowskiemu x Zakopanego po 1 
dukacie i 10 zł razem po 15 al. 

Komisya uchwaliła wyrawić uznanie osobom 
następującym, które w kataloga nie są umieszczone: 
Włodzimierzowej hr. Dzieduszyckiej,. za szczególna 
pielęgnowanie haftów na motywach ruskich w szkole 
w Pieniaknoh. Leonowej ks, Sapieżynie z Bulcza 
złotego, za pielęgnowanie haftów na motywach 
ruskich między ludem. Mojseowiozowi Marcinowi w 
Założiach, za zajęcia się i dostarczanie wyrobów 
przemysłu domowego. Konttantemu Hiwickiomu z 
OBniawy, p. kołomyjski, za szczególne zajęcie się 
obasłaniem działa etnograficzaego. Tadeuszowi Cień- 
aziema w Drohiczówee, p. zaleszczycki, za gorliwe 
zajęcie sią obesłuniem działa etnografiscnego. Wacła- 
wowi Fsbiańsziemu, za gorliwe zajęcie się dostar- 
czeniem przedmiotów do chaty Sokalsko bredzkiej i 
ustawieniem tejże. Bron sławowi Machnowskiemu z 
Pieniak, za to samo, Władysławowi Przybysław- 
skirma z Uaiża, za wystawę pasów. Radzie powin- 
towej w Brodach, za pomoc pieniężną na wysta- 
wienia chaty sokalsko-brodzkiej, Jarkowi Melnykowi 
z Jabłonowe, za dostarczenie części ubrania. Ołeksie 
Wasyłyniukowi, Michałowi Getelijowi z Jasieniu, 
Stefanowi Myczkowskiema ż Jajkowiec, za dostar- 
czerie części ubrania. -Fediowi Farynie z Radwa- 
niec, zą wyp' życzenie ob*azu, 

Nadto uchwaliła komisya wyrazić uznanie 
Franciszkowi Rzechorzowi z Pragi, który skreślił 
8 artykułów w języku czeskim, dotyczących etno- 
g afiii luda ruskiego. P.acy tej nader cennej nie 
przedłożyła komisya do najwyższego odzaaczenia 
Jedynie dlatego, ża nie jest pisnas w jedaym z jẹ- 
zyków krajowych. 

W grupie XXXII-giej, gdzie należą przed: 
mioty z zakresu urządzeń komunikacyjnych lądo- 
wych i wodnych, obejmujących: a) bndowę dróg 
publicznych, b) żeglugę na rzekach, c) poczty i we- 
legrafy, d) koleje żelazne, e) tramwaje, 1) statyaty- 
kę komunikacyi i handln; na podstawie uchwały 
Komitetu sędziów, otrzymali: 

Dyplom honorowy Minister- 
stwa handlu: Rychter Józef Lwów, za zna- 
komite dzieło hydrotechniczne i oryginalną kon *trak- 
cyę mosta kratowego, 

Dyplom honorowy Komitetu Wy- 
atawy: Śp. Wacław Ibiański (spadkobiercy) Liwów, 
za oryginalną konstrukcyą mosta kratowego, oraz 
ze projekta i wykonanie budowy mostów własnego 
systemu. 

Medale złote Komitetu Wystawy: 
Jan Matala, Lvów, za znakomite projekty i wyko- 
nania budowli wodnych. Kazimierz Jankowski, Lwów, 
za projekty i wykonanie dróg i mostów, Jan Lioken= 
dorf Lwów, za wozy potztowe. 

Medal srebrny Ministerstwu han- 


dlu: Franciazek Gattinger Wiedeń, za przenośna 
aparaty telegraficzne i telefoniczne dla celów kolege 


jowych. 

Medal srebrny Komitetu Wy- 
atawy: Stanisław Jodłowski, Kamionka Strumi- 
lowa, za ulepszenie budowy dróg. E. de Bacher 
Wiedeń, za wózki dla kolei gospodarskich i kopalń 
nafty. Gwaractwo górniczo-hutnicze Jerzaga i Meryi 
w Osnab:iisk, za urządzenia i wozy dla kolei wązko- 
torowych. 

Medal bronzowy Minist handlu: 
Rułclf Samleitner, warkmistrz, Patna (Bukowina), 
za przyrząd do zamykania i wyładowywania wóz: 
ków na kolejach leśnych, Józef Grieser, robotnik 
warsztatów kolejowych w Nowym Sączu, za dosko= 
nasla wyroby z miedzi. 

Medale bronzowe Komitetn Wy- 
stawy: Konstanty Biernacki Lwów, za wapół- 
pracownictwo w projektach dróg krajowych. Józef 
Rogoziński, werkmistrz, Franciszek Czarnecki, śla- 
garz warstatów kolejowych w Przemyślu, Henryk 
Barnhardt werkmistrz, Wiktor Hłodzik ślusarz, Da- 
wid Tauber tokarz warstatów kolejowych w Stania 
aławowie Józef Tomaszewski werkmiat*z, Wojciech 
Kukała, Piotr Kozakiewicz, Walery Krokaj ślusarze 
warsztatów kolejowych w Stryju. Jan Sshoenfeld 
i Józef Kraczyło werkmistrze, Józef Tychanowicz, 
Alojzy Grudziński i Stanisław Marynicz ślusarza 
warstatów kolejowych we Lwowie. Augnst Kretsch- 
mer, Jan Kajanek, Józef Winter, Józef Finciński i 
Wilhelm Halka werkmistrze, Jan Urbanek stolarz, 
Franciszek Dmochowski ślusarz, Jan Kościuszyński 
tapicer warstetów kolejowych w Nowym Sączu. 


Zjazdy. 
(Wiec kandydatów adwokackich ) 


Dziś rano o godzinie 10 rozpoczęły się 
w hali muzycznaj na plecu wystawy obrady 
pierwszego wiecu kandydatów adwokankich z 
Gralicpi, Szląska i Bukowiny. 
Wiso poprzedziło wczoraj wiaczorem to. 
warzyskie zebranie w sali balowaj Kasyna 
mieszczańskiego, gdzie odbyło się wzajemne 
poznanie uczestników zjazdu. 
Na obrady przybyło około 150 kandyda- 
tów adwokackich ze wazystki>h stron kraju. 
Z Wiednia przybył delegat dolno-austryackie- 
go stowarzyszenia kandydatów adwokatury dr. 
Zipser, z Bukowiny dwaj delegaci dr. Billig 
i dr. Horowitz. Z Krakowa przybyło prze:zło 
20 uczestników. | 
Obrady zagaił prezes komiteta organiza- 
cyjnego dr. Stanisław Dobiooki. W serde- 
eznych sləwach powitał zabranych, następnie 
podniósł, iż stan kaadydatów alwokackich w 
Galicyi nie ma dotychczas żadnej organizacyi, 
a ton brak jakiejkolwiek łączności jest właśnie 
przyczyną, dla której stan kandydatów adwo- 
kaokich tak pod względem sooyalnym jak 
materyalnym nie może uzyskać należytego mu 
stopnia w hierarchii społecznej. 

dalszym ciągu skarżył się mówca ną 
opłakane stosunki, jakie panują wśród kandy- 
datów adwokackich i zaznaczył, iż stosunki te 
moża poprawić tylko wspólna praca całego 
zawodu kand. adwokackich przeciw wszelkim 
nieprawidłowościom, oraz przeciw pisarstwa 
Pokątnemu, będącemu prawdziwym rakiem na- 
szego społeczeństwa. W jaki sposób ta organi- 
zacya ma być nskutesznioną, w jakiej formie 
idea assodyacyi ma się ncieleśnić, wskażą obra- 
dy i rezolucye, powsiąte na wisou, W końcu 
wyraził mówca nadzieję, żę praca wiecu wydą 
pożądane owoce. (Oklaski). 


Preysiąpiono do ukońnstytuowania prezy- 
djam. Przewodniczącym wybrano przez akls 
niacyę dr, Zygmunta Sorga z Krakows. Na zs- 
ślępców przewodniczących członek komitatu 
crganizucyjoego dr. Miohulewski zaprozo- 
owal pp. dra Wesołowskiego za Złoczo- 
wa ida Drozdowskiego z larmopola. 
Większość zebrania godziła sią ma wybór tych 
pauów, obesni jedunk ma wisou kaadydaci 
wdwokaocy Ieraeliai podnieśli wielki helar z te- 
go powodu, że żaduamu z nioh nie dano miej- 
Stu W prezydyum wiecu; posząli więc dome- 
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Nadtu atarasy inżynier Karol Toepfor mianu=  Żyaia. — Witull Kromse, rządca dóbr księży Cy- 


wany sa laą budowiuczym. 
Marciń Chorzemaki, ze Lwowa, mianowany prezy- 
centem egiu okręgowego w Nianisławowie. 

80 posad. Weskntak najwyższego postanowia- 
nia ma być przy urzędzsh podatkowych z kosząt- 
kiem roku 1895 gystomizowauych 249 posad ofisya- 
łów w X klasia rangi, niezależnie od istniejących 
jaż posad koatoloróg w X klasie rangi. Z tego 
nu Galiyę przypudłoby około 80 pesad. 

Dar. Canarz udzielił z prywatnej swej azka- 
tuły ewavgieliskiej gminie w Nowym Sączu na 


gać się tego, stawiali najrozmaitszych kandy-| odbudowanie spalonego końcicia, szkoły i pro- 
datów i widocznie dążyli do rozbicia wiecu, | bostwa 500 zł. 


gdyby ich życzeniem nie stało się zadość. 


Wybór uzupełniający jednego członka Rady ; 


Większość zabrania nia chcąc dopuśsić do] pow. podtajeskiej z grupy większych posiadłości, 
rozbicia zgodziła się na tak stanowcze żądania | rozpidano na 12 listopada. 


izraelickiej wniejszości i na trzeciego wieepre- 
zydenta wybrała dra Billiga z Czerniowieu. 
Przewodniczący powołał ne sskretarzy dokto- 
rów (aertlera i Bętkowskiego. 

Gdy miano przystąpić do porządku dzien- 
nego znów powstała burza wywołuna przez 
kandydatów adwokackich wyznania mojżesza- 
wego. Mianowicie dr. Zipper, Paneth, Cz- szor 
j inni żądali zmiany porządku dziennego w tən 
sposób, aby na pierwszym puakcie postawioną 
była sprawa polepszenia piso kandydatów a- 
dwokaskiob. Nad sprawą tą wywiązała się dy- 
skusya tak burzliwa, iż p'zewodniozący nie 
mogąc zaprowudzić ładu matąpił ze swego miej- | 
soa, Już myślano, że wiec jest rozbity, lesz 
dzięki energiczaemu wystąpieniu dra W eso-; 
łowskiego, który po drze Sorgu objął p'ze- 
wodnictwo, burze sią uciczyła. | 

Dr. Wesołowski wezwał zebranych, aby 
nie przynosili wimy swemu stanowi i obrado- 
wali spokojsis. Wezwanie io poskutkowało, da- 
lej obradowano spokojnie i postanowiono spra- 
wę polepszenia płac udwokuokicu postawić na | 
porządku dziennym jako punki czwarty. 

Preystąpiono w końsu do porządku dzien- 
nego, a przewodnioiwo objął znów dr. Sorg. 
Odczytano list z życzeniaia! , nadesłany „przez 
dolno anstrysokie stowarzyszenie kaadydaiów 
adwokackich i uchwalono Towarzystwu temu 
wyraz:6 piserane podziękowanie. Delegat iego 
Towarzystwa, dr. Zipser, z8pewnił o sympatyi 
swego Bitowarzyszenia dla ruchu kandydatów 
adwokackich w Gal'cyi i o tem, że podjętą przez 
nich inicyntywę, w razie potrzeby, poprze ono 
i rozszerzy na całą Austryą. 

Nastąpił referat dr. Szuchiewiczą „o związ- 
kach społecznych kandydatów adwokatury“, Mo- 
woa podniósł, iż dla obrony interesów stenu 
kandydatów adwokackich potrzebnem jest u- 
tworzeni» stowarzyszenia i uczynił następujące 
wnioski : 

I. Wiec uznaja bszwarunkowo potrzebę 
organizacyi społecznej kandydatów adwoka- 
okiob. II. Wiec wyraża przekonanie, że naj- 
odpowisdniejszą byłaby osganiznoya dwóch 
stowarzyszeń w Galicyi, ma Szląsku i Buko- 
winie, z siedzibą we Lwowie i w Krakowie, — | 
przeprowadzona o ile możności, na podstawie i! 
w granicach projektu statutów, przedłożonych 
wiscowi przez komitet organizacyjny. III. Wiec 
wyraża przekonanie, że pożądaną i dla intere- 
sów stanu nader korzystną będzie rzeczą, u- 
tworzyć związek tych stowarzyszeń. IV. Wiec 
wyrsża przekonamie, że byłoby poźądanem, 
dążyć do oparcia kas pożyczkowych i zapomo- 
gowych stowarzyszeń kandydatów adwcka- 
tury, ma istniejących i w przyszłości zało- 
żyć sę mszjących stawarzęszaniach wzajemnej 
pomocy adwoketów i kandydatów siwokauuich. 
V. Wieso wykoaanie tpch uchwał porucza ko- 
mitetowi wykonawczemu. 

Nad sprawą tą wywiązała cig długa dy- i 
skurya, w której zabierało głos kilku mówaów, | 
poozem przyjęto wniosek reterenta i przyjęto | 
projekt statua stowarzyszenia kaudydatów 
adwokatury z pewnemi zmianami. 

Dalezy ciąg obrad jutro rano. 


KRONIKA. 


Lwów 6 pażdziernika, 

Mianowania. Minister spraw wewaętrznych 
zumiau-wsl : starazych inżynierów Wilhelms Rappa, 
Wilhelma Scheyern i Henryka Stahła radzsami bo- 
downiczymi; inżynierów Tomasza Słamskiego, Klem. 
Lewiokiego, Mieczysłuwa Jaszczurowskiego, Jans 
Kaweocziego, Kazimierza Machaiewicza, Stan. Łoziń- 
skiego, Piotra Pindelskiego, Józefa Adamskiego, Ro- 
mana Ingardena i Franciszka Dutkowskiego Ster- 
Szymi inżynierami; adjunktów budowlanych Karola 
Richtmanna, Stanisława Woójciekiezo i Karola Cze- 
chowicza inżynierami dla państwowej głażby bado- | 
Wlanej w obrębie Galicyi. 
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ks, Józef Babij, dotychczasowy proboszcz w Pie- | 


Konkursa. Wydział krajowy rozpisał konkuru 
na posadę nauczyciele w niżrzej szkola rolniczej w 
Ko biernicach. 

Gr. kat. prohostwo w Cerkowej otrzymal 
niąkech. 

W Kole literackiem we wtorek odrzyta dr. 
Witołda Burtoszewskiago „Wiara i neaka o po 
czątzun Świuta i ludzi“. 

Sprostowania  Konszykarz tntejszy p. Aleks. 
Koniewicz prosi nas o sprostowanie pomyłki, która 


zaszła w Przeglądzie z dnia 8 bm. Zamiast Aleks. | 


Koncawiez ma być Aleksander Koniewicz, ponieważ 
tylko p. Kosiawicz ze Lwowa otrzymał srebrny mea- 
del komitetu wystawy za wyroby koszykarskie, a 
koszykarza Konsswicza wcale we Lwowie nie me. 


W Przeglądzie z dnia 3 bm. w wykazie osób Wająsych w Chinach, j»aź zagrożone. Pomimo ; 


nagrodzonych w gcupis XV umieszczone, że Michał 
Wnjtow za swoje wyroby rzeźbiarskie otrzymał liat 
pochwalny, „iako pracujący w pracowni p. Pragara“. 
Otóż Michał Wojtow nie prucaje u p. Prugara, lesz 
posiada samoistną pracownię rzeźbiarską przy ulicy 
Zyblikiewicza pod l. 26, * 

Nowe poczty. Z dniem 16 bu. wajłą w Życie 
u zędy pocztowe w Bosiaozu pow. borszczowski i w 
Radzie pow. żydączowski. Do pievwszej z tych poczt 
należeć będą gminy: Łosiacz, Csernokoniecka wola 
i Dębówka, oraz obszary dworskie Cygany i Ga- 


gztyn. Do drugiej, która nosió będzie nazwę „Rada | 


Kochawina", przyłączono gminy i obszary dworskie: 
Ruda z Kochawiną, Hanowsa,i Łowczyce, 
gmina Pokrawea oraz obszary dworskie Haizdyczów 
i Jazopty: z8. 

Koncert na wystawie. Jatro (w niedzielę) od- 
będzie się wielki koncert muzyki wojskowej 30 pp. 
Kapelmiatez p. Koll zap. odukuje kiika nowych utwo- 
rów, między tymi swój najnowszy utwór z motywów 
polskich p. t. „Obrazy wystawowe“ potpourri. Po- 
czątek o godzinia gzóstaj wieczorem. Wstęp z pro- 
gramsm 20 ot, U 

Czytelnia katolicka. Gremialne zwiedzanie 
pałacu sztaki przez członków czytelni katolickiej 
pod przewodnictwem ks. prof, Skrozkowskiego na- 


jstąpi w niedzielą 7 b, m. i ws wtorek 9 b. m. 


Miejsce zborne plac przed pałacem sztuki o pół do 
trzeciej. Dopełnienie wyjaśnień przez ks. profasora 
nastąpi wa czwactsk 11 bm. w lokalu Czytelai e 7 
wieczorem. 

Siub Crispiego. Moniteur de Rome donssi, 
że pp. Ccispiowie, którzy dotychowas połączeni są 
z Sobą tylk: atem cywiluym, zaraz po zsmężciu 
gwaj córki, Józefiny, z księciem Liugusglo83», wezmą 
ślub kościelny. 

Krajowy wzorowy warsztat szawski założony 
został w Starym Sączu. Nauka rozpcczyna sią dnia 
1 listopada rb, udziela się jej bezpłstnis, a nadto 
plci 6 atszamożci ucsuiowie mogą otrzymać zuiiłek 
z fanduszów krejowych, Nauka w zakładzie trwać 
będzie trzy lsta po ośm godzia dziennie; na uczniów 
przyjmuje się tnkich chłopców, którzy skończyli 
szkołę ludową i mają lat czternaście. Po trzyletniej 
praktyce otrzymuje uczeń „list wyzwolenia”, Wszel- 
kich wyjaśnień udziela zarząd szkoły w Starym 5g- 
czu. Dls majstrów i czeladzi otwarta bęią bezpłatne 
wieczorne karsa kroju obuwia. 

Z Krynicy od jednego z Rusinów otrzymu- 
jemy następujące piamo: W świeżej pemięci jest 
jsszcze wypadek odyrawienia rabożaństwa w gre- 
cão katolickiej cerkwi tutejszej w obecności schyzma- 
tyckiego popa, Dziwna recz, iż ta kwestya do 
wody wpadła, O ile znam przepisy kościsine, za 
odprawienie nabożeństwa przy wapółudziale inno- 
wiercy, każdy ksiądz katolicki „ipso facto excomu- 
nicatus est“, Pokazuje sig jednak, że u nas zmie- 
niają przepisy Kościoła Btosownia do potrzeby, bo 
ksiądz gr. katolicki dotąd ukarańym nie został! Co 
to zsaczy ? Czy już nasza wiara przeszła na schy- 
zmę? W.rtoby chyba tę kwestyę zbadać i wy- 
Świacić, bo «zya taki demoraliznje resztę gr. kato- 
lickiej lndacs i, wiernej swemu Kościołowi. 

Zmarli. Czesława z Zawadzkich Schoenowa, 
włsszieisika dóbr, muarłs w Krskowie w 55 roku 
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Rudes sądu krajowego | sterzów w Mogila, uamł w 55 roku Życia. 


Stan powlotrza, T. 8 reno +- 99 R. w pw, 
-+ 12? R. Bar. 768'/,. Podnosi się. Pogoda. 


Anegdota o Brahmsie. Zaany muzyk nie- 
miecki Johanaes Brahme był raz na obiedzie u 
jednego ze swych znajomych, wielkiego wielbicielu 
| jego talentn. Zmajomy ów, wiedząc o tem, że mu- 
zyk lnbi dobre wino przy końcu obiadu kazał po- 
dać flaszkę najlepszej murki i zwracając się do 
| gości rzekł: To jast Brahma wśról moich win! 
| Brahma nalsł kieliszek, pokosztował i po chwili 
| zawołał do gospodarza: Wyborne, znskomite wino ! 
|ala podaj mi pan teraz swego Besthowena! 


Odpowiedź Redakcyi. W. Pan Wilhelm Ka- 
sparek ck. notarynsz w Samborze. Przytządu p Pa- 
|jersgiego zie ma w handiach lwowskich. 


j 
pe 


y , , 
Czesć ekonomiczna. 

| Wiedeń 4 października. 
(4) Przestrach, wywołany na giełdach 
|wózorujszem douiesieniem o zwołaniu angiel- 
|skiej rady gabinetowej zniknął dziś zapałnie. 
Z Lovndysa zaprzeszono bowiem jak najkate- 
goryszajei pogłosca, jakoby zagrażni jakikol- 


styi Madugaskaru i stwierdzono to, co już wozo- 
raj wytrawni finaesiści przypuszczali, t. j. że 
radę gabinetową londyńską zwołano jedynie 
dla tego, iż życie i mienia Anglików, przeby- 


tego korzyssinego założezia, zashowywnii się 
spekulanci nasi w pisewszem stądyum obrotu 
z wielką rezerwą, aż dopiero znacznie wyższe 
od naszych notowania giełdy paryskiej i ber- 
|lińskiej utorowały zwyżce drogę i na naszym 
l targa, Jakoż woworajszy spadek kursów został 
(dziś w zmuoznsj mierza powetowany, tylko 
jremty spadl ookolwiek, Spodziewana pożyczka 
,obińską daje finansissom angielskim powód do 
ogromnych spekulasyj w srebrze. Chiny bo- 
| wiem mają walate srebrną, a zatem spodzie- 
| wać się należy, że nowa pożyczka chińska za- 
i olągaiętą będzie w srebrze, skutkiera czego oe- 
„na bialego kraszou podniosła się w ciągu kil- 
i ku dni ostatnich prawie o 20). W przyszłym 
| tygodniu odbędzie się na giełdzie berlińskiej 
|suoskrypcya na nową 40/,wą pożyczkę rumuń- 
jską w samie 60 milionów marek. Kurs emi- 
syjny tej pożyczki oznaczono na 84 za 100. 

H Ostatnio notowania : 

Kredyty austr. 36950, węgierskie 46475, 
Aaglobsaki 16650, Uniony 279'—, Bankvereiny 
146'40, Läadərbanki 266'80, Ludwiki 21675, 
Czerniowieckis 284:50, Elbethale 273:—, Renta 
papierowa 9875, zrebrna 9880, anustryacka 
złota 122795 4% austr. renta wal. kor. 9795, 
węgiersza złota 12150, 40/, węgierska ranta wal. 
kor. 96:25, dazat 5'89—, 20-fraakówka 9'871, 

. marki 1218 —, ruble 1-331/,, 
Wiedeń 4 paźizieraika, Spirytus 15:60 —15:80, 
$ Sprawozdanie z targu zbożowego na Kleparzu. 
Kraków 5 października. 

Zmpasy pszenicy tak samo w portach ame- 
rykańskicb, jak na rynkach europejskich nie 
wzmagają siĘ w tym stopniu, jak w roku ze- 
szłym o tsj porze, a jednak w handlu zbożo- 
wym lepsze tendencya nie zdołała się ustalić, 

ponieważ przyczynę mniejszych dowozów upa- 


jtrują w tem, że producenci tylko ze względu 
ina niski poziom cen Wstszymują się z omło- 
tew, chosiaż w rzeczywistości ogólna produkcya 
przewyższa rezuitaty z lat poprzednich. 

Na targu kleperskim nie znać było dzi- 
‚siaj większego ożywienie, pomimo, że we wto- 
rek z powodu świąt żydowskich wcale targa 
,aie było; lecz zapotrzebowanie jest teraz w 
ogóls tak słąbe, że nawet przy teraźniejszych 
małych dowozach popyt wcale się nie wzma- 
ga. Cana pszenioy utrzymała się jednakowoż, 
gdyż na sprzedaż było zaledwie parę wago- 
nów, które łatwo znalazty nabywców. Żyto 
Jest od początku kampanii tak tanie, że dalszy 
„spadek nie powinienby mieć miejsoa, a jednak 
„dzisiaj ceny faktycznie były słabsze, gdyż na- 
,wet obsene niskie ceny na wywóz nie dają 
racbunkr, a Węgrzy Szukają jeszcze u nas 
| zbytu ma swoja żyto. Jęczmienia i owsa wy- 
chodzi troshę za grenico Gulicyi, więc o ile 
gatunki są na wywóz odpowiednie, to znajdują 
odbyt wcale łatwy po cenach dotychczasowych. 

Płaconc pezenicę białą 7'05 do 7:30, ozer- 
woną 7:— do 7:30, żółtą 7:— do 7:25, żyto 
550 — 570. jęczmień browarny 6'25 do 675, 
na kaszę 405 do 5'—; owies 5'20—5'75; rzepak 
9.— do 9'25. Wszysiko za 100 kilogr. 

Bank galicyjski dla handlu i przemysłu, 


HE GA? 


am “t 


— 


nit zy A =. 


wiek korf.kt między Anglią a Fransyą w kwe- j 


Loterya Wystawowa 


§ Przegląd targi zbożowego. (Sprawozdanie bhan- 
ku rolniczego), lewów 6 październiku. 

Tendencyu niszteienua, ruch slaby, chmiel 
bez popytu, spirytus sią utrzymuje. 

Dziś notujemy za 100 kilogramów loco Tiwów: 
Pszenica gotowa 6'85 do 6:75, Pszenica nowa 000 
do 0*—, Zyto gutowa 490 do 5'25, Żyto stara 0— 
do 0:00, Owies obroczny stary 0:00 do 0*—, Owies 
obroszny nowy 5.— do 650, Jęczmiań brow. 4'50 
do 6:—, Rzepak nowy 850 do 9'—, Tmianku -—'— 
do —'—-, Siemię Inisne —*— do —'—, Siemię ko- 
nopne —'— do —*—, Anyż —— do ——., Groch 
5'50 do 7:—, Wyka 4.25 do 475, Bobik gotowy 
425 do 460, Hreczka 00— do 0—, Kukurudza 
stara 0*— do 0:—, Kukurudza nowa 0— do 0.—, 
Chmiel za 56 kilo 16,— do 30—, Koniczyna czer- 
wona 45'—do 52'—, Koniczyna biała —'— do 
——, Koniczyna szwedzka —'— do ——, Ty- 
motka —— do ——, Spirytus 10.000 litr. proc. 
loco stacye kolei 18— do 18:50, Spirytas na ter- 
mine 11:25 do 12*—, 


telegramy „Przeglądu“. 


Peszt 6 października. Isbę magnatów u- 
kończyła wczoraj jeneralną debatę nad proje- 
tem ustawy o swobodnem wykonaniu religii. 
nister sprawiedliwości Szilagyi bronił tago 
projektu i x8pewniał, że nie uwłacza on w ni- 
ozem religijnym uczuciom ludności, a powoła- 
my jast tylko do tego, aby pogodzić zdobycza 
nowoczsknej wiedzy x konstytncyą kraju. W 
debasie szozegółowej przyjęto pięć pierwszych 
paragrafów bez zmiany. Dziś teczyó się będzie 
j debata nsd paragrafom o bezwyznaniowości. 
; Leeds (w Anglii) 6 października. Jakiś 
| obłąkany człowiek wskoczył wczoraj na stopień 
powozu, w którym jechał książą York z żoną. 
| Ułan z eskorty księcia przypadł i przeszkodził 
temu, aby ów obłąkaniec wtergnął do środka 
|powozn. Obłąkańca owego aresztowano. 

Berlin 6 października. Wczoraj krążyły tu 
na giełdzie nadzwyczaj alarmujące pogłoski o 
stanie zdrowia cera. Z Londynu nadeszła ns- 
wet depesza, donosząca, ża car już umarł. Ro- 
zesłano na wszystk e strony telegraficzne znpy- 
tania, jak się car ma i zarówno z lwndycu 
jek i z Kopsnkagi odpowiedviano, że nie wia- 
domo tam absolutnie nic takiego, coby uspra- 
wiedliwiało owe aiarmujące pogłoski. Także do 
tutejszego ministerstwa spraw zagranicznych 
nie nadeszła do dziś rano Żadna depesza, mo- 
gaca wzbudzić jakiekolwiek obawy Go do stanu 

| zdrowia osra. 

Wiedeń 6 października. Dziś przed poła- 
dniem odbyło się ostateczne złożenie zwłok 
arcyksięcia Wilkelma w grobach cesarskich 
w kościele 00. Kepnoynów. 

Budapeszt 6 października. Przybyli tu dziś 
rano Cesarz i prezes gabinetu austryackiego 
ks. Windischgraetz. Cazarz wieczorem powraca 

ido Gódólló. 

Berlin 6 paźżdziarnika. Wedle nadeszłych 

tu wiadomości z Londynu i Kopenhagi, alar- 
mające pogłoski na giełizie o chorobie cars, 


nie mają żadnej podstawy. Berliner Tageblatt ! 


„odpierająo te nienza'adnione giełdowe pogło- 
ski, podnosi, iż stan zdrowia cara nie musi 
być bardzo groźny, jeżeli ambasador rosyjski 
w  Barlinie przyjmował wszoraj wieczorem 
gości. 

Londyn 6 października. Biuro R.sutera do- 
nosi, że okrętów augi:lekich dla wzmoonienia 
iloty sngielskiej na morzu chińskiem jeszcze 
nie wysłano, ale czyni się w tym celu przy- 
gotowania. 


Nakiasłane. 


Rubryka ts nie pochodzi od Redakcyi, nie bierze też 
ona ma Fiebie za nią śadnei odpowiedzialności, 


mi po przedwcześnie zgasłym mężu i ojcu Śp. Ks- 
rola Racku, radzcy o. k. Sądu krajowego i nuczel- 
nika Sądu pow. w Rawie, składa publiczne podzię: 
kowanie pp. Fr. Majerowi, adjunktowi ck. Sądu po- 
Wiitowego i Wł, Górce, kaadydatowi notaryalnemu 
za gorliwe z»jęcie się pog:zebem, a pp. fizykowi dr. 
Lisińskiemu i dr. Dadlezowi za pełen poświęcenia 
sig ratunek w słabości, tudzież zaoddanie zmarłemu 
ostatniej posłagi ks. probszzzowi Czajk 'wskiomu i 
okolicznym księżom obu obrządków z dziekanami, 
urzędnikom ck. Sądu powiatowego i adwokatom, u- 
rzędnikom ck. Starostwa i ck urzędu podatkowego, 
ck, komendzie żandarmeryi, Członkom rady pow. i 
gminnej, Kshąłowi, Wydzisłowi kasyna, ochotniczej 
straży ogniowej i wszystkim życzliwym za liczny 
udział w obrzędzio pogrzebowym. 


Ciągnienie niecdwsłalnie 16 października b, r. 


Lwowskie Losy wystawowe po i zir. 


u 


a DBZPIECZE 


poleca A. Schellenberg i Syn, Kitz i Stoff, Jakób Stroh. 


Frzeciw chole 


rz ei 
ANGIELSKIE PATENTOWANE 


FILTRY DO WODY 


epidemjont! 
2893 1—3 


E Główne wygrane 60.000, 10 000, 5000 zir. w gotówce z potrąceniem tylko 10 procent. E 


Magazyn 
Feliksa i Juliana Lubelskich 


Upraszamy niniejszem Wielm. kaięłza, 
który dniu 25 bm. gmienil u nas kor. 9500 
wog. renty korounaj na 4, listy zastawne 
Ranuku krajowego, by zeclciai łaskawie zglosic 
się w biurze naszem, gdyż przy obliczeniu tam 


zaszła pomyłka. 
SOKAL I LILIEN 


Dom bankowy i Kantor wymiany. | 


_ Dentysta Dr. B. Kaczorowski 


przeniósłszy swój długoletni 
Zakład dentystyczny 


z Wiednia do Lwowa, ordyB. przy uł. Sykstuskiej l. 28, 
(stara poczta), Sztuczne zęby. 


Spacyalista chorób gardła, nosa i płuc 


i a e = e 
Dr. x. Trzeieniecki 
b. aekundaryusz kliniki profesora SCHRÓTTERA 
uł. Kopernika Nr. 14, 


Specyalista chorób skórnych i wenarycznych 


Dr. Rapp 


powrócił i ordynuje ul. Wałowa liczba 11. 


wta Tm 


Okulista operator 


śle. Teodor Batłaban 


b. usystuać prof. Borysikiaewicza. Waława 7. 


Spscyaliata chorób skórnych } weasrycznych 


Dr. STANISŁAW SOCHANIK 


b. lek. klin prof. Kaposiego i oddz. pr. Langa 
w Wiedniu, 
Ordynuje od g.11—12 icd3 -5 pl. Bernardyński 1. 15,1. 


ma Ma wara 


Wstąp wolny na wystawę ma każdy kto 
w kasie wystawy kupi los za í zir, w. a. 
T *_ 


M. JORASU 
dom bankowy i kantor wymiany 
we Lwowie. ulica Jagielleńska l. 3. 
p 2 kupuje i sprzedaje wszelkie papiery 


wartościowe i monety po najdokłańniej- 
szym kursie dziennym. 


PSOMESY 


do wszystkich ciąsnień 
Ubezpieczenie 


losów od straty przez wylosowania al pari. 
„.. „Ziezenia z prowincyi wykonuje bez doliczana ja 
kiejkolwiek prowizyi. 
Na los zakupiony w tym kantorze padła główna 
wygrana w kwocie 50.000 złr. 


t 


Bok założenia 1853, 
AUGUST SCHELLENBERG í SYN 


Dom bzmkowy I kantor wymiany we Lwowie. mlior 
Rarols Ludwika L i. 
ropaje i sprzedaje wszalkis paņiary Wartościows. 
PROMESY do ciągnienia 2 listopada 1894 na 
Wiedeńikie losy komunalne po 875 wraz ze stem- 
plem, Główna wygrana 400.090 koron. Losy wyste- 
wy krajowej po 1 ał. X 
Wydawnictwo gazaty luosowań „NADZIEJA*. Pre- 
numerata roczna 1-50. Na prowisoyi zł. 1'80. 


Zńecania z prowincy! załatwia zie jak najtaniej 
odwrotną postę. 


= 
e 


e m 
C a a aN 
lewów dnia 6 października. (7 Isb7 kandlowej). 

jkkcye m siuke: Kolsj gul. Karola Ludwiia 
200 x}. m k. 215'— do 218—, Kolej Lwuw.<Czaru. Juszks 
po 200 mi. w. 285— do 288, —, Panke hisotecneow nia 
260 st. g. a, 412—- do 440— 

Listy uuctawaie ma 160 x: Berku hipo. gaa 
B', lozow, w 40 lzi 19110 aa 10189, Gù, s Y prem. 
110:— do 110:70, áh‘ 208. w GO lat, i3 — do LOTTA 
Banku krajowege dl'a Joc. w 51 ist. LOT— do 10474, 
Banku krajowego 47, lon. w S7 lat. 96-50 da 97.20. Yo- 
kredyt. pal. ziemok, £', (I emicjaj 9760 do 3846. 4 |, 
los. w 41%, loe. 87.50 de 35:20, 497, ios. w ČS latach B9 50 
ds 97720. 2%,'|, dać. w BZ int, do 

Bb zn 100 si: Galio, funduszu propinacyju= 9 
4'|, 86,70 do 97.40, Bukow, funduszu propimacyjsayć < | 
10150 do —.— Som. barka krajowego 6, w. a M. gd 
10220 do 102:90, Pokyczzi krujowaj 6%, 410L:50 da 
g'i 100— do12079 4', srok LOAL 2580 do 205A >| 
a roku 1393 9580 do 86'50. 

Mienety. Dakut ceserski 6'37 da 5'97 dugotsua: 
dor 086 do 3'96. Półizaperyał 1615 do =. —, faet 
rosyjski srabrmy my pzgiarowy 1.327—2a 1.35 — 103 sase 
rak niamieckich 60'8) do GIZO., 


Wiedoń dnia 6 paź lzieraika, (godz, 11 w połudz. 


-= mą A, 


Kredyty 367'75, kred, węgierskie ——, Anglob. 
166—, Uniony —.~~, Rankvereiny  — —, Lin- 
derbanki 265.50, Akoya tytoniowa —'—, Niasts- 


bahuy 864'75, Lombardy (s tap.) 108 — Blbsthaie — 
Renta papierowa —.—, Renta wag. 40/, kor. — "— 
Renta węg. złota 40/, —— Ślpiny ——* Marki 
61'17 Losy tur, Bardzo słabe usposobienie. 


„pa 


HATTO ZK SCI 


| pracownia futer 


| 


4 


zapomocą kompozycyi węglanej oczyszczają i de- 
stylują wodę dlo picia, usuwając męty, mikroby i 
zarazki. Filtry te jedynie prawdziwe i skuteczne 
systemu „BÜHRINHA“ są w rozmaitych wiel- 
kościach i naczyniach do nabycia we Lwowie! A 

wyłącznie tylko w kandlu RH 


KAZIMIERZA LEWICKIEGO | 


(główny skład porcelany, szkła itp.) 
Przy ulicy Trybunalskiej. 


a) Filter węglowy z wężem gumowym zastoso- 
wany do każdego naczynia otwartego 95 ct, złr. 
1.35, 2.25, 4:10, 6.60, 8.80 (według wielkości), 


ulica Wałowa l 3 we Lwowie, 


Polecają na sezon zimowy Wszelkie możliwe gatunki futer 


w skórach; gotowe futra i wszelkie inne artykuły w zakres 
fasonów oraz 


kuśnierstwa wchodzące, PO ią je wieźszych 
jmuj krycia i przerabia na nowe fi p 
przyjmują pokry Miżezych omach. aseny, lieząc po 


Genniki na żądanie franco. 


+0 r 


najpewniejszy niaterjał do oświetlania 
zwaną (R. Ditmars Sichercheits Petroleum) 
Galicyjska salonową i gospodarską nafte 


najlepszy przetwór 
poleca po najtańszych cenach 


E?.-Ioae "EP NA „AM ŻY Ja W OWY 


Plac Marjacki 1 9. Telefon Nr. 226. 


2751 2-12 


ENNNODZZECCCWE 
Środki | 
desinfekcyjne 


ównym warunkiem dla zdrowia 


Zarząd ekonomiczny w Starym. 
Głwoźdzeu, poczta, telegrat Głwoź- 


t gł 


Ż s b) Filter szklanny z flaszką złr, 2.70 i 3.85. j aa i dziec, stacya Kołomyja, sprzedaje 
awy 2 c) Filter kamionkewy złr, 10.60, 15,80, 21.80, a a Wie: w drodze licytacyi 
: si 5 26,20. AL Kwas karbolowy surowy i kry- ! 
| à ae onty n E pe 3565-10, żelazny emaljowany do každej /lasz peny Wapno karbolowe, 24 klaczy 
: ' S rzed az p cda) T e) Filter wiaderkowy emaljowany z beczutką ka- arkan żelaza i t. p. wschodniego poshodzenia (siada 
u i a GM 4 Z ATE r F mionkową złr. 10.60 i 16,30. poleca najtaniej Dzieduszyckich). 
nym aparatem do | ©) ł died s T A [ huh | | Równocześnie około $0 
= - F hd : å . W. p złr. É i o 
Magazyn i pracownia futer $ ny rozmaite, Tosza, S g) Osobno do nabycia same iwęgle filtrowe do sopold Lityński bydła młodego, pół ed 
e %, Parnie domowe plu- z każdego rodzaju t wielkości piltru —.70. —.65, 1.65, ; nenial i. dkało 20 krów l” 
B. Szarkiewicza iein e ii n 1.95, 2.56. Lwów, Grand Hotel aj rasy Mirstha] nog 
. kołysania i Klosety Patentowane filtry systemu „Biikringa* są najpraktyczniejszym i k Zwraca mię pla = Tą y Licyła R 
we Lwowie ulica Batorego 4, naprzeciw sądu karnego. pokojowe po 9 złr. poleca najskuteczniejszym środkiem ochronnym przeciw wszelkiego rodzaju| XPuis desinfekoyę © ów hi gc- Akieruik g Yozpooznie się 18 paź- 
2690 4—12 F. Bourdon, Lwów Jagislońska 1. 9, | Zolegliwosciom żołądkowym i rozmaitym chorobom zakaźnym |2?®mi, może tok sprze Foo ernika 1894 r. o godzinie 9-tej 


niaj. TBNO. 


Iiastrowane cenniki darmo. 
ig zalecamy ZAMIANĘ tejże na 4%, listy zastawne Tow. kred. ziemskiego 
4, listy zastawne Banku krajowego, które obeanie notują niżej aniżeli 
węgierska Renia s dają gwarancyę hisoteozną. s 
Zamianę tę uskuteuzniamy pod najkorzystniopaymi warunkami. 


2769 1-3 


(oponie nocna wonne icz! 


SOKAL & LILIE 


Dom bankowy i kantor wymiany, 
Zlecenia z prowincyj załatwiamy odwrotną pocztą. 


m 


ame MATEO TE AA AZER 


mmm A EC e m ry 


Wobea wysokiego kursu 


węgierskiej renty koronnej 


PRZEGLĄD «u dnia 7 paśdsiernika 1894: 


W domu składowym 


D. LESSNER 


aą wszystkie nowości na nad 


chodzącą porę jarienną -P 


i ziwową w olbrzymim i bogaiym wyborze 
dla zwiedzenia przez p. t. Fubliczneść wyłożone a 
poleca sią ioch nabycie z powcdn mader ui:ko i 
tznaczynej ceny. 


(bez konkurencj') tanio 


Haute Nonvezntć Che 


Haute Nouvezntć Cheviot, 


Hause Nouveauté Che 
Chevicż carreaux, 


Englisch Choviot, melé 


Crepe Cheviot. 
Damentuch 
Drap brodé 
Drap uni, 
Carić en noppe, 


Hante Nouvezntć Cheviot, 
Haute Nonveantć Cheviot, 


Kaemmgarn-Nonvezuté 


HKHammgarn Hante Nënvernié 


Kamwimgarn dessivć, 


Nenveznić Kammęgarm. 


Apecialitó exclusive, 


viot, czysta v eina 


n UJ * 
viot, , K c 
n LJ s 
n n e 
n n 5 
n n p 
LJ n E 
n a kA 
n L] = 
n n . 
n n G 
UJ n . 
» . 

n LJ 

E 0 

n . 


Dział towarów modnych 


Sezon jesienny i Zi 


1894—95 


. . 120 ct. szer. z metr 155 Colorć znglais czysta wełna . . . 120 em, sz:r. za metr 275 
o EW — wg, s "L75 Petit carreaux anglais, > ” : : 12075 Ye ERU JU 

POSO PO „AE 1.08 Prap des dames exclusive , 5 , „901, oar E25 

' "ERZO pi "a 1495 Erglisch Fianell. 5 3 . 116 , —— „ %20 
. +a_ MO. AW w a l2i= Foulć Nouveante = 8 ; : 120 , T „n 1335 
' 130% o da ATO Founlé A a i , op gua "= "Szy 
. PLO sk, „ 145 Kasan platt, j z z . 90 , "e „» —.£0 
. 4695, s 4; s. LED Fnglisch Mode-Cheviot s 5 . 100m A «cj 710 
: zw AB AP z „mil Disgoval-Tuch » n : . m20 man a 1— 
. 110 , TA n 1.70 Damentuch 5 > i PRO NE „n —.82 
. aiios oy » 2.40 Chzviot-melć n M s . a =: > n —.£0 
. 180 „ MA. nu SB Cheviot Guipure > > . < SOON S -i n —.60 
w Og aT „ 185 Demi drap S 5 ; - GOR Fo” n -—.18 

„20%, "a „ 290 Cheviot Nonvesatć : s ", 85 em. ezer. za metr 48 ot. eto. ete. ete. 

A " RO 8. n 3 Aksamity Jma na suknie . a p nad "Ę „60 em. metr 2. O 
. „ MOL, 8 n EO) Alknamity do ozdoby ` ; . . . 54-, gów, 
. <= 120, nii s 290 Plisz jodwabny . . . . . . 45 om. metr 1.20 i 1:50 


Olbrzymi zapasy w najnowszych barchagach w desenie i flnaelach w niezliczonych kolorrch 


Wa prowincji wzory i ilustrowane zurnale darmo i Opłalnie. 


Drebar SKITAWOMI, K w rady Ir 
śryklew L^, zt. có Wykium +h. 
gip zaś drukiem Ń wd, 

Znmakemite tutki nieklejose Niemo- 
jowskiego, zbadane p'zez miejskie labora 
toryum, rę do nabycia we wszystkich tra- 
fikach. 653 

Bilety na wysiuwę po Cent 
hickowej, katalogi i piany wy 
stawy. przewvdnmiki polskie s 
miemiechie (Bra Zipperap kw 
Ry, pamiatki, wprzedaię tak w 
biurze mojem ul. arois lm 
dwika V, jak i w kfoska ma 
wystawie {obok bramy głów 


Zarząd dóbr Wierz'hni polnej p. 
KRałusz ma do sprzedania 8-tygodniowe 
prosięta czystej krwł Jorkschire po cenie 
złr, 22 zą para franko Kaiu:s, nie licząc 
opakowania, 2564 2-8 

Duże, ładne, fronowe umeblowane 
pokoje, a osobn:mi wchodami zarat do 
zajęci» przy ulicy Arsenalskiej l, domua 
6 obok kościoła OU. Dominikanów 

2882 28 

Qscba w średnim wi kn, inteligentna 
rmog:ca sią wy:aza3 chlubiemi świadect 
wasi poszukuje miejsca u W. księży 
A. W. poste r: stante Strnisławów 

2885 2 3 


nej). zamówienia z prewingey) 
za gułówkę Inis za zaliczką i 
Picwm, ść wów ml. Karyis Lod 
wika 9. Ka portë RP rt. przy 
zamówseniu więknycza 25 ot 

Ruhajki. Zarząd dóbr Pat 
hicze, stacja kolei loco, p: ezta 
Tłumacz ma na sprzedaz ze 
swej «bory zaradowej pół krwi 
Bern Simer thal 10 bubajków 
w wieku od 5-14 miesięcy po 
45 ct. klg. żywej wagi. 

Młoda Niemka froeblantea posu 
kuje anueszczen e przez bióro b: dyńtkiej 
Lwów, Rynek «9 dom Andryulego 

2804 3-8 


h upuje, sprzedzye wszelsą odzież, 
futra, merle masaywy, strzelby, enito! my, 
liberyi itp, handel J szczyszypa Gmach 
Testra!ny. «8 6 6 6 

3 pokoje kawalerskie na I pią- 
trze do wynaję ia od i listopada, w ka 
mienicy pray placu Bernaidyńkim 30 
gdzie obecne kancejaryn Dr Kulikowskie 
go. Bliżaza wiade mość u dozorcy, 

Aauczyciciska Ageneyu vel.ny 
z JozdGwLow Biernzchiej, lluyorza 19. 

285 1-6 

Litusce naga matka U dzieci, której 
mąż « puwodu ałzbości bez zajęcia, która 
ło rodzina ginąc z głodu zanos: „bor za- 
płać' szczególnej ©piece choć szzzupłej 
Jego Kxcsiencyom ks. biekajom w Prze- 
myślu £ W. p. Wysockiej 1 uprasza czuła 
serca o pomoc, luizbiata skorska nl, We 
22 


GBietnie, be deo soune wysoko pienna 
proste i zdrowe, które już w szkółce» ru 
dziły, go 50 ct. sztuk». Jablonia ó-ietnie 


w d0 odmianach po 40 ct. Uaerasnia 
pzzepione 70 ut. Wisuie czaine 20 ct. 
Rengloty zielune duże 40 ct. Urzehy 


włoskie b-letnie 20 ct. sztuka, 
Zgk szenia pizyju uje Zaiząd 
ogroda Ks Jarzego Czartoryskiege 
Ww Wiązownicy p. W iiojsuu. 
" Na sprzedaż brusy dębowe grubos 
ci 3, 2,a', Caiuwau ałngomii od 20 du 
4 metry w zimie ręlans ora d ogi kule 


_ „owe (ilacya (hedo.ow). bl.żuaa Wiudu- 
mość Zarząd la.ów Wasznczyn, pocta 
Knihinicze. 2878 2-2 


toszukuje się rauczyciaiki na wisś 
do udzielania ptej i Öte} wydzialowej Ł 
peczzikową grą pa fortepianie  Zgłosze 


Mia przyjmuje lstowue Ząrząd dobr 
Witrechua polnej p. Kałusz. 2868 2% 


Biury Houadany (srokate z czuba- 
mi) ma 60 sp.:edania Zarząd dóbr Kła- 
duo, | OCzta Zóllańce po pięć zł, za fami- 
lię tj Jeden zcgut i uwia eury. 

2859 1-1 


” Masło dworskie deserowe 


prosto z wyrobu, swiaie i n.esolona 
i; 10, tukież samo sclanea 
daiczkowy po 2v ct. xa kilogr. m.żna ną 


warząd dóbr 4Asiłiki esziacheckiej, 
poezia turseczo?ice poszukme od igo 
listopada 1894 przy ulicy Sykstuskiej, 
Lsowa Sapiehy lub Koperni'a stajnię 
na di> par koni i wazowrię 4=%6 2-8 


Mu 


W jed wabiach ogromny wybór. 


RP OST A, 


| Wiedeń VI Mariahilferstrasse Nr. 80. 
NE Sutereny, parter, Mezzanin i L pię'ro. 


OSPY aim WA ARA 4 A T E Fei 


GL UDO CLLL2 


0 YE 3 


Potrzebujemy dc końca kwictnia! 
876 kilo masła deserorego, 670 kl. ma 
uła do chleba, 1000 kl. masła faskowego 
800 kl. sera dzieszkowego, 600 kóp jai, 
120 kilo grzybów suszemych sər słodri| 
rożądeny. Towarzystro spożywcze urzę- 
dników i służby c. k. kolei państwowych 


m aj 


L= ULEL W LsEG 


Dr. Ant. Roicki 


(ierger) 
od lat przeszło 20 ssecyalista chaerób 
wenerycznaych i skórnych, mieszka obecnię 


Raagazyn rezsyłko y 


JULIUSZ MEINL 


ul. Zimorowiesa l 5 prawie naprzeciwiwe Lwowia. 28:8 23 a 

gmachu Sokoła Ordynuje od godziny 9 zm. = kani importer kawy 2879 1-6 
do 10 z rapa i od 8 do 6 popałudniu mana pomieszkania. z H R 
Na fądanie Poradnik Podsta sł 1 50. T 5 Wiedeń I Fjleischmarkt I7 
Apteka w Brzostku poszukuje prak Adwe* at Ceny: 


Satos dobra 
Santos nejlą: sza 
Cejlon Portorico Dominga 
Uailon, Kuba . 


złr. 1:55 i 1:60 
zł». 1:65 
złr. 1.70 i 1'80 
sl- 190 i 2-— 
zł”. 2'10 


tykanta, a rozpocręt; praktyką otrzymają 
pierwszećsiwo i płacę. 2725 4-5 


Medałami odznaczone fortepiany 1 przeniósł z dniem lgo paź- 
piam ua wyrobu własnego, oraz wielki 


wybór fortepianów wiedeńskich, poleca dziernika 1894, kancelary 8 do 


Dr. Marjan Sietnicki 


z gezrancyą Karol Marecki Batorego 28.| domu pod l. 3 plac Smolki. 
Zamiana i repa acys instrumentów prze-| | =~ ~ 
2747 4 6 


Qeilon Kuta najlepsze . 
Jeva dobra : złe. 1:80 i 190 


Java (Mecado złote) 3 tle. 2— j 230 


gran: ch. KRuczerfueten odnowiony, tanio do 


Uczeń Bl VII gi nszysinej porzazajs 

jm'ejsca na nacczych 14 domowego. A 're3: 

N. F. P, 331 6 posie restante Tarzów. 
2894 11 


Panienka z kaacyą, mówiąca po 
pokekn nieniecka pos ueniae miejsca zs- 
raz jsko knwyerka do Faudlu. Biuro wy- 
wiadowcze O eoczka, Lwów Chorążczyzna 
l 6. 2890 1 2 

Drezno. Julia?! Dlaczego nis ma 
odpowiedzi na list? Przyjedź konieczrie 
do Lwowa Odpowiedź listownie, adres 
dawny. K O. 1-1 

Pisarz rutysowany oszukuje p- 
sady, przyjmie za r agpazyniera lub kon 
trulorm na ordynacye yrowadzi obszar 
dworski i biegłym jest w racłuakowości. 
Zgłoszenia łaskawa przyjmuje Biuro wy- 
wiadowcze J. Polińskizgo Lwów ml. Ka 
rota l ndwika |. b. 2687 1 2 


_|psby'ia_ Fabryka Likendrrfa 2047 28-|| '.-.-. Kawa palona z wła'ueg- parowego palenia codziennie 2- 


razy świeżo paiona kilo złr. 185, 2, 2'20, 2'40 i 2'60. 
Prawdziwa cykorja z własnej fstryki z fig 40 ct, z fig 
sm;rneńskiep 56 ct. 
Przesyłka pocytowa do wszelkich miejse w monsrchii. 
Przy zamowieniu 5 kilowem posyłka opłacona. 
Inne artykuły do prz pakowania załatwiamy chątn'e. 


zakład artystyczno lita. = | 


graficzny Choroby weneryczne 
A: | || u i t e r a leczy szybko i gruntownie bez przerwy 


Lwów, Koperuika 1%, zatradnienia 
wykonaje wszelki» roboty w zakres 
itograficzny wchodzące jakoto: plamy, | a, URI CH 


mapy, karty handlowe, tatale it p || odlat ło 30 praktykę lekarek; 
Autcgratje jax najtaniej. | SEA MORE R ulica 


bu -ie sezeno+e ola das. i mężczyzn 
w wlłelkim wyborze, własnego wyrobu, 
trwałe, wykończenie eleganckie, ceny mo 
żliwie :iskia, poleca magazyn W. Arba 
szeaskiego, plac Rernardyński l. 12. La- 


skawe zamówienia w miejscu jakcteż z 
prowincyj, uskqiecznia w pajk' Otzym 
czasia. 236 1 8 


"0d pierwszego października 
rozpoczynają się nowe kursa kon- 
wersacyńi niem cckiej, irancuskiej, dla 


120 i 1:50 pudełko pasty ct *0 
poleca Fiste Chrząstowski 
hande) żelazny we Lwowie piac 


|ifupiruliny I (naprzeciw Kate'|.kich nazwiska restauratorów, którzy piwo okocimskie sprzedają a 
.|uadto zastrzegam sobie, wystąpić w drodze sąiowej przeciwko 


dry). 


Już opuściła prasę 
Książeczka do modlitwy 


ala mężczyzn 
ułożona przez 
ks. Prałata J. Gnatow kiego 
Cena eyzemp. 1 złr. 59 ct, 1 złr. 
60 ct, i Żałc. i jest do ravycia w skła- 
dzie przedmiotow tresci religijbe) 


W. Kuczabińskiego 
WE LWOWIE 


ulica Karola Ludwika I. 3 
w pod.órzu na ie-0 
PP. Kurcom i odsprzedającym sto- 
scwny rabat, 2709 


„Hotel Garni” pou  TRAŁLMA 


HKHORUNAMNI“ 
„. LU ulica irybanaiska we Lwow:e po- 


-|ioca widne, siegancko urządzone pokoje 


goscinne od GU ct, 1 wyzej za dobę 
Wrak z pościelą. Wóisana iestanracya t 


po 1 zł. p| eJcu. Usługa Jak najsisraaDiEJSZA. 


Znahomitą żytniówaę bez cukru i 


bywać w pacznzch od 1 do Ó kuogramow.|amyżu w buteskach « na miare poleca by- 
zgloszenia przyjmuje Zarząd dob: Iiyśla-|ły zastępca fx my Juliasaa Misosascha Jan 


ycze p. Mościska. 


m 


wiedzac redaktor : 


25083 2-4 |Muszynssi, Liwow, Kysek sU, 


2677 ö-? 


"POR PETA da ona 


2 
z 


Ludwik gslawak 


Louriere & Comp. 


Bilety wiztowa 100 sztuk na || Mościelna 1. (róg placu Krako- || gm, ! ROG 
ladnym kartonie od | złr. | wsk.ego 1. 6) II. piętro. | 92000700000 909060 
3 a 
sty każda aztuka pod ="warancyą, polen-| Wieńce, latarnie grobowe, wanny, 
najtaniej. J. Janowski & S: Krzy:zkow jklozety, pźrnie, kanepki, bid ty dla pań 
C. łem położewia tamy mndażyci"m niektóry:h restauratorów, mam za*zczyt A 
podać do publicznej wiadomości, że r, © 


2810 2—10 Ordynuje od 12—1 i od 5-7. 
Wyborne szatkownice do kapu | -- 
9 
ski (prz dtem Leon B-ztkowski) Lwów|polecą pracowni: blacharsta Z. Gościckin ð 
plao M:rjacki 1 1. go, Kopernika 7 Lwów. 274: 5? 6 
; : s Lwowie ul. Kopernika Nr. 3, Halicka Nr. 11.. w Krako- 
PI WW i E a eL » i 
m O QRK OCIMSKIE une Sukiennice Nr. 20., w Czerniowcach Rynek Nr. 2. 


| 


sprzedają na szklanki tylko mas*e wjące firmy : 
Naituia Tocepfer, ul. Trybunalska l, 12. 
Wilhelm Breitmayer, al. Trybunalska |. 14. 
Józef Ehrlich, k«xwinrnir tcatrsina. 


poleca swojego wyrobu 


1948 znakomite śr dki odszczególnione 10ma medalami zasługi 


o Wie. 


- 


zgi 


Centralna 


tiny 


a qi 4 er 
i ŁAZIENKI 
przy ul, Kotlarskiej l. 6 
naprzeciw Szkoły im. Czackiego 
zostąła otworzona i najwygodniej 
urządzona. 

Przy łaźni, jazoteż przy wannsch, urzą: 
dzono gastowną i czysto utrzymywany 
garderobę. 

Codsiennie otwarty osobny oddział pá» 
rowy oraę łazienki dla dam i meżczen 

lak łaźnia parowa jak i łazienki 
otwarte codziennie od g. 6 rano do 
g. 11 wieczorem 

Nie paczędzono asi trudów ni koztów 
nrzy urządzenia t>go zakładu. o czem się 
Szanowna P. T. Pubiicaność przekona, 
awiedzając takowy; gdyż *sk łaźnia pa- 
rowa, ‘jak i waamy są gustownie grzędzo- 
ne i jak najczyściei u rzymywane — zaś 
usluga uczciwa, spieszną i rzetelna. 

Prosząc najuprzejmiej o liczne odwie: 
dziny k-eśli stę z najgłęba:ym szacankiam 


Zarząd łaźni centralnej 


przy ulicy Kotłarskiej l. 6. 
2895 1—8 


Szymon Goldberg, Batorego 18. 
Wiad. Kozłowskiego. al. Grodecki 1. 79. 
Jan Ludwik, ul. Krakowzka |. 7. 
Narodna tarhowia ul. Ormiańska 
Karol Niedźwiecki, ul. Słowackiego 1. 8. 
Ant Budziński Resiasracya kolejowa. 
H. Saizberg, ul Kołłątaja róg Kazini rzowskiej: 
Max Wixel ul. Ormiańska 1 5. 
sas ra placu Wystawy f 
Pawilon Okocimski. 
Główne zastępstwo i skład piwa bec:kowego u yp. Ozyasca Wixla i Syna, 
ul. Bogusławskiego 1. 13. Telefon Nr. 6, skład piwa tlasskowego U P S, Wiszera 
ur Sykstusza |. 14. Telefon Nr. 149. ; 
Na przy złość ogłasz ò będę każdzj niedzieli w pismah lwow- 


i 2ma dyplomami nzuania na wystawach krajowych i 
zagranicznych a mianowicie : 


| L4 

Pudr książęcy 
biały, nadaje delikatność, białość i nadzwyczaj jemni l 
do twarzy, pudelko małe 60 Cte średnie 1 cie. x łabgdalkiem I Ar 50. ii 


Pudr książęcy różowy i kremowy małe pudelko 70 
ct, średnie 1 zł. 20 cta z łabędzikiem 1 zł. 60 wj i 


Ołówki do uwydatnienis brwi i rzęsów po 30 i 60 ct. 
Roż tłusty do twarzy i ust słoiczek 50 ct. 
Saszetki z różnemi zapachami do sukien od 50 ct. do 3 złr. 


0068620800981:050093008080 


Zarząd browarów Drehera 


zawiadamia szanowrą Publiczność, że z dniem 
zamknięcia wystawy krajowej destać bedzie 
można 


znakomite piwo szwechackie 


A 
$ 
@ 
È 
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© 


f 
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sprzedaży «boego piwa pod marką okocimskiego. 
Jaen Götz, browar w Okocimie. 


SKŁAD FABRYCZNY 
' c. K, uprzyw. fabryki 
św iatecwej sławy 


w BERNDORF 


"n 


Kuracyjne 
stara : 
WINA | 
węgierskia, hiszpańskie j R 
trascuzkie, "1 
Koniak, Likiery 
„4 ET <a ER. 


Naczynia 


gtożiowe i deserowe 
ze srebra chińskiego i aipaki 


A o DO O RA 


HERBAT ot S E A 
ane : 5 krchenne z czystego nikla w beczkach i tlaszkach 
chińską t rosyjską z poięczeriem długoletniej trwałości 
poleca poleca 


KAROL BAYER | C A Christiana Kastępca 


| 
| 
i | r y ; 
w owe | W, BILIŃSKI . 


u Eliasza Heriera 


l. 8 ulica Kopernika, 


Przy wi. Krakowskiej I. 11. 
we Lwowie ulica Hetmańska | 2 


19892 1-10 | 


Z OW 


ARTIO 


we własnym pawilonie „Bać, dka * 


Spadkobierey 
L. Proux et, G. Kondratowicz 
Ponięe n fakrski, Reni Fag apie © iim, 


jaż dobrze znany, sypróbow:ny i 


Bez blagi! 


najtaniej, najkorzystniej, trwale 

i eleg.noko ubierać się można 

jełyni» w słynnej z taninści i 

szy kownego kroju pierwszej wie- 
deńskiej tlii 


Wiktora Tiringa i Braci 
tylko ul. Jagiellońska liczba 2. 
WE LWOWIE. 


Wszelka konkurencya wyklaczona. 
;2898 l-=4: 


Wielki wybó 
Waftów 


zaużetych i wgykończon /ch czybscy d3 

hafta jakoto : Fil zale, filo JOLA filo: zele 

do prania, włóczki praadiiwə berlińskie, 

umyrneńskie i ocjentalae Kanwy, juty, ja” 

wy, congres w wieltuim wyborze, poleca 
najtaniej 


Mikołaj Ludwig 


Lwów ul. Halicka 1. 14. 
-W niedzielę i święta magazyn 
zamknięty. z526 


:a Wystawie lwowskiej, jadyns polska 


=o 


r 


firma we Franoyi w samym Cognacu, posiada prawdziwy koniak fran:uski 


za najlepszy przez Sz. PT. zwiedzających 


wystawę lwowską uznany We Lwowie sprzedają pp.: Karol Bayer, Józef 
Brzezina, S. Markiawicz, Z, Backer, Leonard Solecki craz ramonowan: han- 
dle na prowineył August Charzewski jener. zast.z siedzibą w Krakowie. 


z degpaymi aw: W. Szaiospigga, = War ader bad adp i 


